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Rok XXI.

Witos a Piłsudski.
Warszawski ,,Glos Prawdy" podał

w tych dniach wiadomość, że prezes
,,Piasta" p. Wincenty Witos ,,stukał
do wrót Belwederu", tj. zabiegał za

pośrednictwem p. Wiktora Kulerskie-
go, wydawcy ,,Gazety Grudziądzkiej"
o porozumienie z Marszałkiem Pił­
sudskim.

Krakowski ,,Głos Narodu" donosi,
że p. Witos prosi} redakcję naszego
bratniego organu o stwierdzenie, że
w doniesieniu ,,Glosa Prawdy" ńie-
na ani s!owa prawdy. P. Witos o

porozumienie z obecnym premjerem
nie zabiega, o tem z nikim nie roz­
mawiał, ani nikogo do kroków, o

których ,,Głos Prawdy" donosi, nie
upoważnił.

O utrzymanie polskiego przedstawiciela
w Lidze Narodów.

(AW.) Dzisiejsza ,,Rzeczypospolita"
donosi, iż przedstawiciel Polski w Li­
dze Narodów p. Sokal prowadzi akcję
na terenie Senatu przygotowującą
większość izby Wyższej do wniosku

znoszącego uchwałę Sejmu skreślają­
cą etat przedstawicielstwa w. Lidze

Narodów. Również według informacji
,,Rzeczpospolitej" p. Sokalowi chodzi o

pozyskanie klubu Piasta dla otrzyma­
nia większości.

Barie! zdrów!

(AW.) Wicepremier Bartel powrócił
do zdrowia i objął dziś 23 bm. urzędo­
wanie. Jutro odbędzie się pod prze­
wodnictwem p. wieepreinjera odroczone

posiedzenie Rady Ministrów.

Przyjęcie posła polskiego,
kr, Potockiego w Afganistanie.

Warszawa, 22. 2. (Pat.) Dnia 18 bm.

przybył do Kabulu radca Ministerstwa

spraw zagranicznych Józef Potocki w

charakterze specjalnego wysłannika p.

Prezydenta Rzeczypospolitej do króla

Afganistanu — Amanullacha. Na

granicy Afganistanu nastąpiło powita­
nie przez kompanję honorową, poczem

p. Potocki udał się samochodem króla

do Kabulu.

Popieranie szkół mniejszości
narodowych.

(AW.) Minister oświaty Dobrucki w

wywiadzie prasowym zaznaczył, iż po­
pierać będzie rozwój szkół prywatnych
zakładanych dla mniejszości narodo­
wych. Dla rozwijających się pomyśl­
nie szkół prywatnych rząd będzie u-

dzielał praw publiczności.

Tomasz Mann przyjedzie do Warszawy.
(AW.) Jeden z najznakomitszych li­

teratów ’

niemieckich, Tomasz Mann

wyjedzie na zaproszenie polskiego klu­
bu literatów w połowie marca do War­
szawy.

23C-lecle Placu Saskiego.
(AW.) W Ogrodzie Saskim w War­

szawie umieszczonym będzie pamiąt­
kowy głaz z okazji 200-lecia. Na gia
zie wyryty będzie napis ,,1727-192? w

dwusetną rocznicę oddania Ogronu
Saskiego do użytku publiczności".

Ogień strawił fabryką ,,Kabel”
wartości 300 miljonów złotych.

Jedyna w Polsce fabryka padła pastwa płomieni. - Ratunek był bezskuteczny.
300 ludzi pozostało bez pracy. - Kto winien?

Bydgoszcz, 23 lutego 1927 r.

Dziś o godzinie pierwszej w nocy
wybuchł pożar w fabryce ,,Kabel" w

Kapuściskach Małych pod Bydgosz­
czą. Ogień zauważono w nialarni.
Z nadzwyczajną szybkością ^przeniósł
się on do oddziału magazynowego,
gdzie znajdowała się masa gotowego
kabla oraz materjałów surowych,
jak: kauczuk, smoła, papier, tektu­
ra, wosk itp., a stamtąd na dalsze
dwa oddziały: skręcarek i oplatarek,
gumowy i prasy ołowianej.

Krwawa łuna postawiła prawie
wszystkich mieszkańców naszego
miasta na nogi. Żywic! objął całą
fabrykę, a nim przybyłą bydgoska
straż pożarna na miejsce, to już nie
mogło być mowy o zlokalizowaniu
pożaru. Dachy płonące w krótkim
czasie opadły i nie było można przy­
stąpić do skutecznej akcji obronnej.

Jedyna w Polsce fabryka kabla
spłonęła doszczętnie. Pozostały same

zgliszcza. Olbrzymie maszyny i nad­
zwyczaj drogie urządzenia zupełnie
zostały zniszczone. Materjały zapa­
sowe i gotowy materjał stanowią ku­
pę popiołu. Pozostał jedynie jeden
budynek, w którym znajdują się
przyrządy do reperacji maszyn.

Przeszło 390 robotników pozostało
bez pracy.

Strat dotychczas jeszcze nie obli­
czono. Przypuszczają znawcy, że wy­
noszą one najmniej 300 miljonów zło-

tych. Kto ponosi winę tej strasznej
klęski, jaka spadła na Bydgoszcz,
wykaże śledztwo.

WwA

Wysłany na miejsce wypadku nasz

sprawozdawca, podaje swoje wrażenia,
jakie odniósł, będąc osobiście w Kapu­
ściskach Małych.

— Przy szosie Bydgoszcz—Fordon w

Kapuściskach Małych fabryka ,.Kabel"
zajmuje obszar siedmiu hektarów. Ma­
sywne budynki gdzieś znikły w gęstym
dymie. Z daleka zauważyłem sylwetki
robotników i strażaków kręcących się
niespokojnie w tej mgławicy duszącej.
Na obszernarn podwórzu stał wóz ze

sprzętami, na którym siedziało kilku

strażaków czarnych jak murzyni od

ognia i zmęczeni.
Oczom mym przedstawił się obraz

okropny. Gołe i obczernione mury..

Olbrzymie budowle zostały zupełnie
zniszczone. Wewnątrz murów paliła
się jeszcze guma, ka,bel i ołów. Maszy­
ny olbrzymie przedstaw’iały zupełną
ruinę. Kilka tych maszyn kosztowało
około 30 miljonów złotych. Urządzenie
tzw. skręcówki i oplatówki popękane,
na ziemi leżą całe zwoje kabla, gw’oździ
miljardy i różne przyrządy.

Gruzy, gruzy, gruzy...

Magazyn, w którym znajdowało się
na kilkadziesiąt milj. gotowego4 kabla,
zamówionego przez w’ojsko i pocztę,two
rzy zarzewie ognia, Posępni robotnicy
włóczą się po zgliszczach, jak mary.

Twarze wybladłe, oczy niespokojne
zdają się rozumieć, że klęska ta ich

szczególnie dotknęła. Źródło ich za­
robku zostało zniszczone,

zostaną bez pracy i cb!eba

Jak nas informowano, ogień wybuchł
w malarni. Dalszych wyjaśnień nikt

nie mógł udzielić. Robotnicy z powo­
du olbrzymich zamówień pracowali
dzień i noc. Zachodzi pytanie: kto

winien?

Przypuszczać można bardzo dużo.

Nie było w fabryce przyrządów ratow­
niczych, aby zaraz przystąpić do

akcji zlokalizowania ognia. Nie było
nawet kanałów, do których przysta­
wione hydrofony dużo by zdziałały.

Feralne miejsce. W roku 1912 w

tem samem miejscu spłonął w’ielki tar­
tak. Obecnie spaliła się jedyna w Pol­
sce fabryka kabla, ponosząc straty nie­
obliczalne. Niewiadomo, co wykażą
dochodzenia. Mam jednak słuszne po­
wody, gdy wyrażę przypuszczenie, że

była to robota ,,czarnej ręki" nasłanej
przez wrogów...

Zależy przecież im, aby Polska byia
biedna i zależna od nich. Rozwój tej
fabryki był solą w oku przemysłow­
ców niemieckich. Nic też dziwnęgo, ze

postarali się o to, aby ją zniszczyć.
Władze śledcze mają tu dobre pole ao

działania. Opinja ppbliczna domaga
się wyjaśnienia - kto ponosi winę,
że państwo nasze poniosło tak olbrzy­
mią stratę. (K. Kob.)

Co się dzieje w Chinach?
Zakończenie wielkiego strajku. - Surowe przepisy komisarza

chińskiego, - Bombardowanie arsenału. - Zmobilizowanie

sił angielskich i francuskich.

Szanghaj, 22. 2 . (PAT). Liczba
strajkujących w pewnej mierze
zmniejszyła się. Na terenie koncesji
cudzoziemskich panuje spokój. Zo­
stała ogłoszona i rozlepiona na ścia­
nach urzędu pocztowego odezwa
chińskiego komisarza, zapowiadają­
ca, że urzędnicy, którzy nie podejmą
pracy, zostaną skazani na śmierć.
Powyższe energiczne zarządzenie spo­
wodowało zakończenie strajku. Pew­
na ilość strajkujących pow’róciła do
pracy. Poczta może już znowu funk­
cjonować, aczkolwiek w rozmiarach
ograniczonych.

Londyn, 22. 2. (PAT). Według wia­
domości z Szanghaju, strajk pow­
szechny objął zgórą 100.000 robotni­
ków. Zdaje się nie ulegać wątpliwo­
ści, że strajk ma podłoże polityczne
i wywołany został przez powszechny
związek robotników celem zamanife­
stowania zwycięstwa wojsk kantoń-
skich. Na obszarze koncesji między­
narodowych i w dzielnicy cudzoziem­
skiej w Szanghaju panuje spokój.
Instytucje ^użyteczności publicznej

pracują dzięki oddziałom ochotni-
czym/które zastąpiły strajkujących.
W dzielnicach chińskich władze woj­
skowe chińskie postępują z całą bez­
względnością w’obec terrorystów’ i
agitatorów. Każdy przychwycony na

gorącym uczynku agitowania zostaje
ścięty. W ten sposób stracono w

dzielnicy chińskiej przeszło tysiąc
osób,

Szanghaj, 22. 2. (PAT). Dwie ka-
nonierki chińskie usiłowały bezsku­
tecznie bombardować arsenał w

Kiang-Ęan. Skutkiem bombardowa-
nai ucierpiały dw’a domy, należące
do obywateli amerykańskich, dwa
domy angielskie oraz budynek klu­
bu francuskiego. Dwaj Chińczycy
ponieśli śmierć.

Niezwłocznie po rozpoczęciu bom­
bardowania zmobilizowane zostały
wszystkie morskie siły angielskie
oraz samochody pancerne. Strzelcy
marynarze francu.scy uzbrojeni w ka­
rabiny maszynowe zajęli ulice, pro­
wadzące do chińskiej dzielnicy
Szanghaju, oraz wszystkie punkty

I strategiczne na pograniczu koncesji
francuskiej.

Szanghaj, 22. 2. (PAT). Na obsza­
rze koncesji francuskiej eksplodowa­
ło pięć nabojów armatnich. Pięć in­
nych nabojów eksplodowało w dziel­
nicy chińskiej. W’szystkie francu­
skie oddziały zbrojne zostały zmobi­
lizowane.

Rokowania Stanów Zjednoczonych
z Chinami.

Waszyngton, 22. 2. (rat.) Izba repre­
zentantów uchwaliła 259 głosami prze­
ciw’ 44 rezolucję, domagającą się, aby
prezydent Coolidge nawiązał rokow’a­
nia z Chinami, nie oglądając się na

inne państwa. Rezolucja ta została

przekazana senatowi.

Francja zaostrza warnnkl imigracji
robotniczej.

Paryż, 23. 2 . (AW) Francu.ska Rada Mi­
nistrów pow’zięła szereg nowych postano­
wień, w spraw’ie utrudnień dla przybywają­
cych do Francji zagranicznych robotników’.
Imigranci mają w przyszłości wykazać się
nie ty!ko świadectwa,mi fpracy, lecz ró­
wnież świadectwami zdrowia, że wolni są
od chorób zakaźnych, oraz świadectwami
moralności. Świadectwa te muszą być uwie­
rzy’telnione przez francuskich konsulów’. Ró­
wnież zamieszkali we Francji zagraniczni
robotnicy, muszą w najbliższych dniach
władzom francuskim przedłożyć do zbada-,
ńia Rwę świadec!twa pracy.



Str 2 ,,DZIENNIK BYDGOSKI" czwartek, dnia 24 lutego 1926 r. Nr. 44

jj!!!i!iitiuiiiiin!ui!iiiiiiii!iiiMiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiinini!iiin:]iiiiim

| Htfćalma gfsasia dm xc}6ótne f

(Xrempetlony I

?fónaterartssś. JCiwiÓMn =

§ 24568 =

flll!lll!ltillllli!!!!IIIIllIllllllfllll!lltllłl!iil!!IIIIIiMUIII!llininni!IIIIIIIlli

List z Krakowa.
(Z:apis na Wawel, — Nowa centrala telefo­
niczna. — Wyrok w procesie bankierów. —

Katastrofa samochodowa. — Kradzież w

chrzanowskiej Kasie Chorych. — Zaźydze-
nie U. J. - Gazeta ,,sanacyjna". — Z Teatru

Słowackiego.)

Zmarły niedawno we Lwowie śp. Dawid
Abrahamowicz, który za czasów zaborczych
odgrywał w życiu poiitycznem Małopolski
i Austrji niepoślednią rolę, — zapisał cały
swój znaczny majątek na cele dobroczynne
i narodowe. Między innemi utworzył fun­
dację z obrazów i zbioru mebli, które mają
znaleźć pomieszczenie na Wawelu. Zbiory
te będą pomnażane z funduszu gotówkowe­
go, który Zmarły zapisał na ten cel. Fun­
dusz ten wynosi 5.000 dolarów oraz 1000

akcyj kopalni jaworznickich. Akcje te

przedstawiają w obecnej chwili wartość 16

tysięcy złotych. Fundacją gotówkową za­
rządzać będzie Akademja Umiejętności. -

Zapis śp. Abrahamowicza przyczyni się do
ozdobienia Wawelu.

W tych dniach rozpoczęto montaż nowej
centrali telefonicznej systemu Ericssena.
Centrala posiadać będzie 3400 automatycz­
nie łączących aparatów, których liczba bę­
dzie w dalszym ciągu powiększana tak, że

z końcem roku bieżącego będzie miał Kra­
ków około 5.000 aparatów. Nawet ta po­
ważna cyfra nie zaspokoi wszystkich zapo­
trzebowań. Dla usprawnienia sieci telefoni­
cznej będzie ona zamieniona na kablową
tak, że przewody powietrzne użyte będą tyl­
ko w koniecznych wypadkach. Koszta prze­
budowy sieci oblicza się na 3 milj. zl. Prze­
budowa potrwa około 3 lat.

Proces dyrektorów i urzędników Banku
Pi zemyslowego, o którym wspomniałem w

poprzednim ,,liście" zakończy? się uwolnie­
niem wszystkich oskarżonych. Co do dwóch

oskarżonych sam prokurator w trakcie pro
cesu wycofa! skargę, trzech pozostałych u-

wolnił trybuna! od winy i kary. Z przebie­
gu procesu okazało się, że cale oskarżenie
nie miało uzasadnienia, a opierało się na

doniesieniu jednego ze zredukowanych u-

rzędników banku. Oskarżeni zostali wpraw­
dzie uwolnieni, ale nikt im nie wynagrodzi
przejść, spowodowanych aresztowaniem i

wyczekiwaniem rozprawy.

W dniu 14 bm. zdarzyła się prawie w

śródmieściu, bo przy ul. Sławkowskiej, wiel­
ka katastrofa samochodowa. Auto osobo­
we, chcąc wyminą,ć kobietę przechodzącą
przez ulicę, wpadło na trotuar, przewraca­
jąc kilku przechodniów. Jedna osoba po­
niosła śmierć na miejscu, druga zmarła w

szpitalu, trzy osoby odniosły poważne oka­
leczenia. Przyczyną katastrofy była zbyt
szybka jazda kierującego samochodem.

Kasy Chorych w Polsce padają często o-

flarą kradzieży, zwłaszcza Kasy Chorych po­
zostające pod wyłącznym wpływem socja­
listów. Przed kilku dniami wykryto nadu­
życia w Kasie Powiatowej w Chrzanowie,
a mianowicie w fi!ji tej Kasy w Jaworznie.
Zdefraudowana kwota wynosi według jed­
nych ponad 20.000 zl, według innych 100.000

złotych. Rzecz charakterystyczna, że zarząd
Kasy Chorych wiedział o tej kradzieży, do­
konanej przez 2 urzędników Kasy, a jednak
nie oddal złodziei sądowi. To milczenie tłu­
maczy się tem, iż cały zarząd Kasy Chorych
w Chrzanowie, jak również i jej urzędnicy-
są socjalistami. Komisarzem Kasy Chorych
mianowano posła socjalistycznego Żuław­
skiego, który piastuje mandat z okręgu
chrzanowskiego, a członków zarządu Kasy
Chorych zalicza do swych politycznych
przyjaciół. Przeciw nominacji Żuławskiego
zaprotestowano z trybuny sejmowej (z klu­
bu Ch. D .), na skutek czego komisarzem

Kasy mianowało Ministerstwo niejakiego
Kazka, socjalistę, komisarza Kasy Chorych
w Wierzbniku (Woj. Kieleckie).

Bieżący rok szkolny na Uniwersytecie
Jagiellońskim wykazuje 6414 studentów, cy­
frę, której nigdy jeszcze nie osiągnięto. W

liczbie tej jest 3190 mężczyzn (85%), a 2224
kobiet (35%). Cyfra żydów wynosi aż 1847

czyli 29%. Świadczy to o coraz większem
zażydzeniu naszych zakładów naukowych.
Jak w świetle cyfr wyglądają owe krzyki
żydów o pokrzywdzeniu ich w szkolnictwie,
o stosowaniu wobec nich numerus cłausus

(liczba zamknięta) itp. Żydzi stanowią nie­
całe ll% ludności, tymczasem procent stu­
dentów żydowskich na wszystkich prawie
uniwersytetach w Polsce o wiele przekra­
cza owe ll%.

W tych dniach pojawił się numer 1-szy
tygodnika ,,Nasza Praca", organu bartlow-

skiej Partji Pracy. Nowy ten organ sanacji
moralnej, jeśli sądzić z pierwszego niejako
Okazowego numeru, nie zaważy zbyt wiele
w kształtowaniu się opinji publicznej. ,,Pro­
gramowe" artykuły dowodzą całkowitej bez-

programowości tej gwałtownie forsowanej
rządowej partji. Redaktorem ,,Naszej Pra­
cy" jest niejaki Kamieński, urzędnik kra­
kowskiego Magistratu. Dodaję, że wicepre­
zydent miasta dr. Wielgus, który początko-

wo miał zamiar odegrać w Partji Pracy
pewną rolę, wycofał się stamtąd, a próbuje
na własną rękę organizować mieszczaństwo,
by przy wyborach do samorządu uzyskać
mandat.

Dyrekcja Teatru Miejskiego obdarza nas

sztukami doskonale nadającemi się na kar­
nawał. Po ,,Proboszczu wśród bogaczy",
,,Kredowem kole" i ,,Wiedzy radosnej" _

wystawiono komędję a zarazem satyrę Ker-
neuille i Berra ,,Mecenas Bolbec i jego mąż".
Sztuka o treści dość banalnej, ma jednak
szereg scen doskonałych, które podnosi do­
bra gra artystów. — Od soboty grana jest
komedja Engla ,,Wiecznie młody". Wszyst­
kie wymienione sztuki cieszą się dużą frek­
wencją. jp.

Żydowski nacjonalista
oskarża rząd Palestyny;

Herbert Samuel 1 gen. Deedes szkodnikami żydń^. - W kor­
pusie palestyńskim tyiko 14 żydów.

Do Warszawy przybył Włodzimierz

Żabotyński, który w Palestynie walczył
przy boku armji angielskiej przeciw
Turkom w czasie wojny. Żabotyński
niezadowolony jest z rządów angiel­
skich w Palestynie. Wygłosił on w

Warszawie w gmachu cyrkowym prze­
mówienie do 3000 żydów. Między in­
nemi powiedział: Herbert Samuel za­
łożył w Palestynie 200 szkół arabskich.

Na tysiąc arabskich policjantów znaj­
duje się 300 żydowskich, a no 700 żoł­
nierzy korpusu granicznego, uzbrojo­
nych w karabiny maszynowe jest za­
ledwie 14 żydów. Namiestnik pale­
styński Sir Herbert Samuel - rnówn

Żabotyński - przyniósł żydom niepo­
wetowane szkody, rozdał wolną ziemię
Arabom, groził żydom, źe uniemożliwi

przeprowadzenie mandatu, a wreszcie

podczas pogromu antyżydowskiego nic

przeciwstawił się z dostateczną energją
krwawym napadom Arabów na bez-

bronnych żydów. To samo da się po­
wiedzieć o gubernatorze Storrsie i Dee-

desie. Gdy ci panowie po opuszczeniu
swoich stanowisk w Palestynie przyje­
chali do Londynu, urządzono im tam

wspaniałe przyjęcie i to ze strony eg­
zekutywy sjonistycznej. Należy raz na

zawsze skończyć z tą szkodliwą iluzją.

Występ Żabotyńskiego zasługuje na

zainteresowanie najszerszego ogółu
polskiego, gdyż gen. Deedes, którego
Żabotyński przedstawił jako szkodni­
ka sprawy żydowskiej, bawił niedaw­
no temu w Polsce, witany entuzja­
stycznie przez żydów Gen. Deedes u-

si!ował nawracać Polaków na sjonizm.
Teraz nagle demaskuje go Żabotyński
wobec żydów polskich.

Niewątpliwie ostudzi to zapał żydów
do cudzoziemskich opiekunów i wpły­
nąć powinno na powstanie lojalnych
uczuć wobec państwa polskiego, (b.)

Nawolywanle do pogromów
żydowskich kosztuje ICO mk grzy wny

w Niemczech.

Wszyscy są zgodni w tem, że żydo-
slwo w Niemczech było i jest naj­
większą podporą germańską. A jak
się Niemcy za to odwdzięczają? —

,,Die Wełt am Montag" (nr. 8 z dnia

21. bm.) donosi, że jeden z przywód­
ców nacjonalistów-socjalistów, Ro­
bert Wagner, publicznie powiedział:
Wszystkich żydów należy postawić
pod mur.

Wytoczono mu sprawę o podburza­
nie do nienawiści klasowej. Sąd we

Fryburgu badeńskim skazał go na

100 mb grzywny. ,,Wywoływanie na­
strojów pogromowych — pisze ,,Welt
am Montag" — jest tanią rozrywką
w Niemczech".

Z Rosji sowieckiej.
Ubolewania Kalinina.

Na posiedzeniu sekcji kooperatywy
centralnego komitetu, Kalinin, kryty­
kując działalność odpowiedzialnych
partyjników, kooperatystów wśród

chłopstwa. Ubolewał, że wszelkie sta­
rania władz sowieckich, skierowane w

kierunku rozszerzenia i wzmocnienia

wśród chłopów’ idei kooperatywy spa­
liły na panewce. Masy chłopskie, omi­
jając przegrody, stawiane im przez
władze sowieckie, dążą żywiołowa w

kierunku rozwoju kapitalistycznego.

Ostrzegawcza mowa Unszlichta.

Unszlicht wygłosił mowę o między-
narodowem położeniu Rosji. Położenie

Rosji w ostatnich miesiącach znacznie

się pogorszyło. Sowiety podług Un-

szlichta, muszą być przygotowane do

wojny z Anglją i jej sprzymierzeńcami.
Czerwona armja z wojny tej nie Dę-
dzie w stanie wyjść zwycięsko, jeśli nie

zostanie zmilitaryzowana ludność cała.

Przestępczość wśród małoletnich.

Petersburska komisja gub. rozpatru­
jąca sprawy nieletnich przestępców
przesłała do komitetu wykonawczego
sprawozdanie, w którem wskazuje, że

w roku 1926 w komisjach powiatowych
zarejestrowano 13 OSO nieletńich prze-

4 stępców w wieku od 8-16 Jat. Z do­
konanych przestępstw przez dzieci 60%

przestępstw stanowią kradzieże, 20%

rabunki i napady, 8% zamachy na ży­
cie, połączone z rabunkiem, 5% różne

oszustwa i l% inne zbrodnie. Z ogól­
nej liczby tych przestępstw 5926 dzieci

miały rodziców i krewnych, reszta była
bez opieki.

Postępy niemieckie
w Rosji.

Według informacji prasy sowieckiej,
w ostatnich czasach, zostało zawartych
kilka umów między rosyjskiemi tru­
stami a najpotężniejszemi przedsiębior­
stwami niemieckiemi, mianowicie:

1) między sowieckiem akcyjnem to­
warzystwem racjonalizacji ciężkiego
przemysłu (,,Orga-Metal") a związkiem
,,Deutscher Werkzeugsmaschinenfabri-
ken";

2) między sow’ieckim państwowym
trustem elektrycznym (G. E. T.) a ,,All­
gemeine Ełektrizitat-Gesellschaft" (A.
E, G.);

3) między sowieckim centralnym
państwowym zarządem połączonych
fabryk budowy maszyn (,,Gom za") a

wielką firmą niemiecką ,,Borsig";
4) między moskiewskim trustem bu­

dowy maszyn a niemieckiem towarzy­
stwem budowy motorów ,,Deutsch".

Wszystkie te umowy zapewniają
przedsiębiorstwom rosyjskim pomoc
techniczną ze strony niemieckiej w o-

sobach delegowanych inżynierów i

monterów, przy projektowaniu ma­
szyn, instalacyj i ich wykonywaniu
oraz prawo korzystania bezpłatnego
z odnośnych patentów i świadectw

ochronnych. Jeżeli zawarte już umo­
wy okażą się korzystnemi, to niewąt­
pliwie będzie zawarty szereg innych,
a wtedy trusty i syndykaty sowieckie

staną się, pod względem technicznym
a może i ekonomicznym, fiłjami przed­
siębiorstw niemieckich.

W ostatecznym wyniku, przemysł so­
wiecki będzie całkowicie opanowany

przez wpływy i kapitały niemieckie, a

wszelka konkurencja zagraniczna na

rynku rosyjskim stanie się już nle-

, możliwą.

6.000 ofiar bolszewickich

na wyspach Sotowieck’ch.

Wilno, 23. 2. (AW). Z Mińska do­
noszą, że władze sowieckie dokona­
ły wielu aresztowań w Leningradzie
wśród duchow’ieństwa katolickiego.
Ostatnio aresztowano 5 księży, 12

sióstr Franciszkanek oraz kilku kan­
dydatów przygotowujących się do

stanu duchownego. Pozatem władze

sowieckie wysłały do więzienia na

wyspy Sołowieckie 6 księży. Liczba

więźniów na wyspach tych wynosi
6.000 osóh.

Program kolonizacyjny
Rśemiet.

Berlin, 22. 2. (PAT). W udzielonym
dziś przedstawicielom prasy wywia­
dzie minister pracy dr. Brauns omó­
wił główne wytyczną programu kolo­
nizacji wewnętrznej, opracowanego

przez rząd Rzeszy. Z oświadczenia
ministra w’ynika ,iż rząd pruski sa­
modzielnie wyasygnował na cele ko­
lonizacji rolnej w ramach akcji osad­
niczej w roku ubiegłym i bieżącym
sumę 40 miljonów marek. W budże­
cie dodatkowym rząd Rzeszy prze­
znacza na kolonizację w słabo zalud­
nionych obszarach 50 milj. marek.

Taką samą sumę rząd pruski zamie­
rza corocznie przeznaczać na ten ceł

przez przeciąg 5 lat. Na osadnictwo

wschodnie uchwalono wyasygnować
15 milj., z czego 5 milj. zastrzeżono

zgóry dla osadników, rekrutujących
się z szeregów byłych żołnierzy
Reiehswehry. Na wniosek Prus

skarb Rzeszy ma wypłacić 7 miljo­
nów na rozbudowę osiedli dla u-

chodźców. Wkońeu minister zazna­
czył, że w przyszłości rząd Rzeszy
będzie się starał poprzeć dzieło kolo­
nizacji wewnętrznej znacznie więk-
szemi kwotami.

,,JI Duce" Jako smprk?tka.-
Patrjotyczna elegancja włoska na­

kazuje obecnie noszenie chusteczek

do nosa, ozdobionych portretem Mus-

soliniego. Dla dam podobizna ,,Duce"
wyhaftowana jest w sposób misterny
wielobarw’nym jedwabiem, mężczyź­
ni zadawalniają się fotograficzną re­
produkcją. Bezstronnie mówiąc, nie

jest to zbyt estetyczny objaw entu­
zjazmu, zwłaszcza u osób cierpiących
na katar,

2 Hiszpanii.
Dymisja Yangasa.

Riyera obejmuje również sprawy

zagraniczne.
(Wiadomość własna)

Madryt. Półoficjalna gazeta ponie­
działkowa donosi, że hiszpański mi­
nister spraw zagr. Yangas ustąpił na

skut,ek różnicy zdań z de Riverą co

do kompetencyj wzajemnych oraz co

do oddźwię!ków międzynarodowych
w sprawie Marokka. Primo de Rive-
ra z polecenia króla objął także u-

rząd ministra spraw’ zagranicznych.
Minister Yangas, który należał do ga­
binetu od 1925 r. spowodował wystą­
pienie Hiszpanji z Ligi Narodów. On

również dał inicjatywę do now’ej kon­
ferencji w sprawie zmiany statutu

Tangeru. Don Jose Maria Yangas-
Messia liczy dopiero 36 lat; uchodzi

on za największy w Hiszpanji auto­
rytet w dziedzinie prawa narodów’,
które wykłada na uniwersytecie w

Madrycie, (b.)

PROGRAM RADJOTONICSNY.
Wcszawa, 19 kw. dług, tali 980 m.

CZWARTEK, 24. R, 1927 r.

15.00-15.25. Komunikaty: gospodarczy i me­
teorologiczny.

17.00—17.25. Odczyt p. t . ,,Ogródki ńa piasku".
17.30— 17 .44 . ,,Wśród książek".
18.00—18.40. Transmisja muzyki tanecznej.
18.40—19.00. Rozmaitości.
19.00—19.25. Vni-ma lekcja ku.rsu elementar­

nego języka angielskiego.
19.30— 19.45. Komunikat rolniczy.
19.45—20 .10 . Odczyt p. t. ,,O braku apetytu

wśród dzieci",
20.30— 22.00. Koncert wieczorny: Wykonawcy.

Orkiestra powiększona pod dyr. Józefa Ozi-

mińskiego oraz Ignacy Dygas art. Opery
Warsz.



Do ziemi obiecane!.

Wprowadzenie żydów do ziemi o-

biecanej im przez rząd obecny za po­
średnictwem pana ministra Dobru-
ckiego, nasuwa pytanie, czy społe­
czeństwo nasze nie powinno się poło­
żyć na poprzek nowatorstw, aby una­
ocznienie szkód nie obudziło go za-

późno z letargu. Powiedzmy szcze­
rze: od czasu przywrócenia państwo­
wości polskiej, popełniono w spra­
wie żydowskiej rozliczne błędy. Czę­
sto, niestety bardzo często, bawiono
się nią, jak niedorostki na przed­
miejskich podwórkach z małym Da-
widkiem czy Ichokiem, szczypiąc go
i ciągnąc za obszarpany halat i ob­
rzucając stekiem wyzwisk. Tego ro­
dzaju domorosłe odruchy nie miały
i nie mają sensu, dolewają oliwy do
ognia i rozdmuchują kapitalne głup-
stewka do znaczenia groźnego lub
groźnych prześladowań. Europa zaś
dzisiejsza przypomina potrosze ol­
brzymią budowę, pokrytą grubą
strzechą tak, że rozetlenie się snopka
w jednym końcu wywołuje swąd
spalenizny w drugim. Żydzi zaś ma­
ją i talent i możność zrobienia z jed­
nej iskierki miljonów, gwoli rzuce­
nia na ekran świata odblasków bo­
daj sfałszowanego pożaru. Służy im
prasa, służą pieniądze, sprężystość i
umiejętność doskonałej gestykulacji,
umiejącej wywołać wrażenie rozpa­
czy. Czasem nawet ich krzyk prze­
sadzony i przeciągnięty rozmach w

stosunku do wydarzenia, wynikają
z przeczulenia i nadwrażliwości od­
nośnie do otaczającego ich świata.
Ścigani, pędzeni przez wieki, wyrzu­
ceni z narodowego osiedla, wieczni
pokutnicy niegdyś, przyswoili sobie
i ton elegiiny i krzyk pradziadów, za­
męczanych na rozstajach życia, tuła­
jących się z kosturem w dłoni, wzno­
szących modły do Boga, aby ich wy­
zwolił z hańby i katuszy.

To, co niegdyś było, stało się ich
przyzwyczajeni w odrębnych zgo­
ła warunkach, w nastrojach nic a nic
nie przypominających czasy Ca,pi-
strana a nawet ścieśnień z przed stu
lat. Gdyby zechcieli zrobić geometry­
czne wykresy swej doli nie tak daw­
nej jeszcze a dzisiejszej, zrozumieli­
by, że duch czasu, przebiegający prze­
strzenie ludzkie z wiecznie świeżym
niespłowiałym sztandarem, dał im
zwycięstwo po zwycięstwie i w pew­
nych nawet kierunkach supremację,
jak zaznaczył Łempicki w artyku­
łach: ,,Kto rządzi światem?" Niema
może wypadku, aby który naród, jak
żydzi, reagował tak gwałtownie
na byle jakie szpilkowanie. Robie­
nie z igły widłów jest ich osobliwą
właściwością, właściwością mało po- 1

nętną. Niech tylko jednemu z nich
stanie się krzywda, drży świat w po­
sadach, jakby pękła struna na ja­
kimś mitycznym instrumencie, opie­
rającym się o wszystkie krańce
świata. Świadczy to niewątpliwie o

spójni, godnej zazdrości, świadczy;
jednak także, że nie liczą się zupeł­
nie z psychiką społeczeństwa, w któ-;
rem mają najliczniejsze skupienie i i
działają przeciw jego dumie i god­
ności.

Dotykając ogólnikowo tych przy­
war podkreślić wszakże dla spra-

wiedliwości należy, że dużo błędnych
pociągnięć zrobiło nie zbiorowisko
żydowskie u nas, tylko zawodowi je­
go politycy, którzy wspinając się po
szczeblach rozgłosu i szukając dla
siebie terenu do szumnych wystę­
pów, rozpalali nieraz pożar zupełnie
zbędny. Ogół naszych ortodoksyj­
nych żydów jest naogół potulny,
przywiązany do tradycji, nawet do
otaczającego go życia, w które wplótł
się od wieków i bynajmniej nie
skłonny do podjazdówki, mogącej
mu zamącić tryb bytu codziennego

,,Deutsrhtumshaus" w Pile.
Rząd pruski z funduszu gadzinowego

objętego zeszłorocznym ,,Sofort,progra-
taem", o którego przeznaczeniu obszei-

nie referowaliśmy, wypłacił 410 000
marek (blisko miljon złotych) na budo­
wę okazałego gmachu w Piie. Ma to

być tzw. , .Deutschtums-Haus". Ponie­
waż kwota ta nie wystarczała, zwróco­
no się do rządu po... więcej. W związ­
ku z tem radca ministerialny Rathenau

na posiedzeniu wydziału dla wschod­
nich obszarów? pogranicznych w Sejmie
pruskim złożył charakterystyczne o-

świadczenie: ,,Es ist garnicht abwegig
— mówił — wenn man so nahe an der

Grenze ein schones stattliches Haus

errichtet, w?elches die Kraft nnd Ueber-

łegenheit des Dewtschtams weit hto

ober die Grenze aassirahien wird"...

Również obszerną dyskusję wywoia
la budowa gmachu w Gliwicach, tzw.

,,Oberschlesśer-Hans". 1 tu fundusze

już częściowo zostały uchwalone, tak,
że w lipcu br. nastąpić ma poświęcenie
gmachu.

Zaznaczyć wypada, że pieniądze zo

stały uchwalone jednogłośnie; gloso
wali zarówno komuniści jak i nacjona
liści.

38 milionów marek na walk; z Polakami.
Berlin, 22. 2. Sejm pruski uchwalił

onegdaj na wniosek, zgłoszony przez
wszystkie frakcje sejmowe, od nacjo­
nalistycznej do socjalistycznej, usta­

wę, upoważniającą rząd pruski do za­
ciągnięcia w skarbie Rzeszy pożyczki
w wysokości 30 miljonów marek na

wykonanie t, zw. Sofort-Frogramu.

i skazać na utarczki, odwodząc od
żmudnej, ciężkiej pracy.

Rzeczpospolita wzięła t. z . kwest]’ę
żydowską po trzech zahorach, jak.
wzięła inne i już sam rozum dyktuje,
że w przeciągu kilku lat nie mogła
i nie będzie mogła jeszcze przez de­
kady rozplątać węzła gordyjskiego.
Użycie zaś miecza Aleksandra Mace­
dońskiego do rozcięcia potężnego
supła nie nadaje się bynajmniej w

najbardziej rdzennych sprawach spo­
łecznych. Jednakże rząd obecny, nie­
wątpliwie i pod wpływem pewnych
finansowych koncepcji, chce za jed­
nym zamachem pozbyć się uciążli­
w?ego tobołu i znaleść się już raz na

drugim brzegu rzeki zapomnienia...
Ale taka końska kuracja czy próba
jest niesłychanie ryzykownem do­
świadczeniem na ciele narodowem.
Zbliża się urzeczywistnienie państwa
w państwie, narodu w narodzie, zbli­
ża się to, przed czem inne znacznie
więcej oświecone zbiorowiska bronią,
się i broniły, zbliża się prawo pu­
bliczności d!a szkól żydowskich, eg­
zamin dojrzałości w żargonie, wpro­
wadzenie nauk judaistycznych do
średnich zakładów dla uczniów moj-
żeszowego wyznania, jak zbliżyło się
i nastąpiło już uznanie niższych
uczelni zawodowych ,,Orła" na Wi­
leńszczyźnie. Teatry i kulturalne in­
stytucje żydowskie, zasilane fundu­
szem rządowym, rozwiną się jeszcze
bardziej, zakwitną pełną krasą i po­
między społeczeństwem poi ’1 iem a

żydowskiem wyrośnie ściana zupeł­
nej odrębności, wyciągnięta z funda­
mentów ziemi piastowskiej.

Obraz ten nie przedstawiłby się tak
fantastycznie i nie miałby wcale czar­
nych smug na sobie, gdyby nie bar­
dzo widoczne następstwa. Na pro­
gram p. Dobruckiego, podsuflowany
przez rząd mcżnaby się zgadzeć bez
zastrzeżeń po latach i pomódz z całej
siły do jego przeprowadzenia. Teraz
jednak, Rzeczpospolita ma przed so­
bą jeszcze d!ugą drogę zanim skrzep­
nie się na zewnątrz i wewnątrz, za­
nim uporządkuje się, umocni i wej­
dzie w siebie, zanim rozbuduje sieć
administracji, sądownictwa i uspra­
wni wszelkie funkcje życia państwo­
wego. Wszystko, co jest obecnie,
znajduje się ,,in statu nascendi", w

stanie tworzenia, w który nie można
wprowadzać ostrych szczepionek,
zdolnych zamącić proces budowania.
Niech ogół kupiectwa polskiego prze­
terminuje tajniki handlu, niech zapo­
zna się z wwozem i wywozem, niech
programy nasze szkolne ustalą się, a

sieć uczelni ogarnie oczkami najdal­
sze nawet zakątki, niech oświata wy­
rwie z ciemności szerokie rzesze wło­
ściańskie, a państwowość stanie na

nająć
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w domu — to zupełnie

jakbyś miał w domu

łukową lampę.

Stefan Zembrzuski. (3

Czerwone Pająki.
(Ciąg dalszy)

Inspektor wziął parę arkuszy pa­
pieru i zasiadł przy biurku.

— Najpierw chciałbym przesłuchać
tych panów, którzy spędzili z niebo­
szczykiem ostatnie chwile...

— To my trzej... - odpowiedział
Zbyszewski.

— No, więc dobrze, zaczynam od
pana. Co panowie ro!)iliście?

— Byliśmy u nieboszczyka na ko­
lacji, którą zwykle jadał wcześnie,
koło dziewiątej, potem zasiedliśflhy
do kart wszyscy pięciu.

- Jakto, pięciu?! Przecież trzech

panów i nieboszczyk...
— Był jeszcze jeden z naszej pacz­

ki, Janusz Gromnicki, który wyszedł
wcześniej...

— A dlaczegóż on w?yszedł?
— Zaraz panu inspektorowi opo­

wiem w?szystko pokoleń Otóż zaczę­
liśmy grać w karty. Szczęście ogrom­
nie sprzyjało gospodarzowi, choć i ja
i pan Rogowicz też byliśmy wygrani.

— A przegrał?
— G!ównie Gromnicki... Równo o

dw?unastej przestaliśmy grać, bo za­
mierzaliśmy jeszcze wpaść do kaba­
retu ,,Eden". Nieboszczyk miał je­
chać z nami, nrzed tem jednak powie- i

dział nam. że musi coś schować do
kasy ogniotrwałej. Myślałem, że ma

przy sobie większą sumę pieniędzy,
której nie chce brać na nocną w?y-
(icczkę... Jakoteż wyszedł i udał się
do tego tu gabinetu... I nie wrócił...
Po upływie dłuższej chwili my znie­
cierpliwieni oczekiwaniem, poszliśmy
za nim i znaleźliśmy go leżącego na

podłodze.
Inspektor szybko zapisał te zezna­

nia.
— A kiedy w’yszedł pan Gromnic­

ki? Dlaczego?
— Był nie w humorze z powodu

znaczniejszej przegranej, więc rzecz

oczywista, nie chciai się z nami ba­
wić... A wyszedł... zaraz., jednocze­
śnie z nieboszczykiem Maurycym.

— Zupełnie jednocześnie?
— Nie — wtrącił się Rogowicz. —

Maurycy wyszedł o minutę może

w?cześniej, a później zerwał się Ja­
nusz.

— A tak, tak... prawda... I jeszcze
wychodząc wypił kieliszek szampa­
na.

Inspektor pokiwał głową, żadne
jednak wrażenie nie odbiło się na je­
go twarzy.

— A może teraz pan będzie łaskaw
podać mi trochę szczegółów o osobie
nieboszczyka?

— Maurycy byl człowiekiem bar­
dzo zamożnym, bo dysponował ca­
łym majątkiem rodziców, którzy mie­
szkali przeważnie na wsi. Przed kil­

ku laty, jak i wiele osób stracili zna­
czne dobra w Bolszewji, nawet omal
ich tam nie zamordowano, bo cala
rodzina podczas rewolucji rosyjskiej
była na Podolu. Dużo bardzo prze­
szli, ale wkońcu udało się im powró­
cić do kraju. Zaraz po przyjeździe
wstąpił Maurycy do wojska, odbył
całą kampanję bolszewicką... Po za­
warciu pokoju mieszkał prawie cią­
gle w Warszawie, nie biorąc pod u-

wagę wyjazdów zagranicę i na wieś.
- Czem się zajmował, bo to biurko

świadczy o tem, że był on człowie­
kiem pracy.

— Prowadził sam kontrolę admi­
nistracji majątków, dużo czytywał,
zwłaszcza interesował się zagadnie­
niami komunizmu... I zresztą nic
dziwnego...

- No, pewno, jeżeli wskutek niego
tyle stracił... A, jeszcze jedno, czy był
on silny?

- O, tak; jeszcze przed wstąpie­
niem do wojska zajmował się wszel-
kiemi sportami. Jeździł doskonale
konno, na łyżwach, na nartach... I te­
raz właśnie wybierał się zagranicę
najpierw do Szw?ajcarji na sporty zi­
mowe, a później miał jechać do Nizzy
na konkursy hipp,iczne.

Inspektor zapisał te zeznania, po­
czem odezwał się:

- No, tymczasem nie chcę panów
dłużej zatrzymywać, bo już jest póź­
no. Zechcą mi panowie podać swoje
adresy na wszelki wypadek i proszę

iść spać, bo dla wzburzonych nerwów
jest to konieczne.

Młodzi ludzie podali swoje nazwi­
ska oraz adresy i skierowali się ku
wyjściu.

— A... a... ten czwarty z panów, pan
Gromnicki, gdzie mieszka? -— rzucił
za nimi pytanie inspektor.

— Gromnicki?—odpowiedział nie­
mile tcm pytaniem uderzony Zby­
szewski. - On mieszka w Bristolu...

Po wyjściu młodych ludzi inspek­
tor, wsparlszy głowę na dłoniach, za­
myślił się. W tej pozycji przetrw’ał
parę minut. Gdy podniósł oczy, spo­
strzegł przed sobą jednego z wywia­
dowców, Witczaka, który niedawno
został przeniesiony do stolicy z bry­
gady poznańskiej.

— No, i co? - zapytał.
— Tymczasem prawic nic...
- Obejrzałeś pan mieszkanie?
— Apartament składa się z dw’óch

połączonych ze sobą mieszkań 5 obej­
muje dziesięć pokoi, dwie kuchnie,
dwa pokoje dla służby. Personfel
służbowy składa się w? chwili obecnej
ze starego kamerdynera, który tu jest
jakby marszałkiem dworu, dwóch ło-
kąi, kucharki i jej pomocnicy.

-— Czy wszyscy są w domu?
- Tak jest, z wyjątkiem młodsze­

go lokaja, który otrzymał zwolnienie
od służby do jutra rana.

- Co sądzisz, panie Witczak o tej
sprawie?

(Ciąg dalszy nastąpi)
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silnych nogach i wejdzie w krew obie­
gową ogółu, a wtedy przyjdzie pora
na użyczenie odrębności i przywile­
jów narodowo-językowych żydom, o
ile tego zapragną.

Rzecz jest całkiem jasna.
Żydzi są masą, wychowaną przez

księgi święte, przez melamedów, ka­
bały i chedery. Analfabetów między
nimi niema i czytelnictwo gazet żar­
gonowych przybrało i przybiera wiel­
kie rozmiary. Zwarta masa względ­
nie uświadomionego rojow’iska znaj­
duje się wśród gęstwi, mającej jesz­
cze bardzo nikłe pojęcie o dobrodziej­
stw’ach kultury i oświaty, a zetknię­
cie takie zawsze musi przynieść ko­
rzyści nie ternu, co posługuje się moc­
no zakopconą lojówką, ale lampką o

skutecznym płomyku. Przyczyniać
się do dalszego wyodrębniania ży­
dowskiej masy znaczy osłabiać wła­
sne społeczeństwo, nie z powodu ja­
kiegoś przyrodzonego jego niedołę­
stwa, tylko ze względu na nieosią-
gniecie przezeń tego stopnia świado­
mości w pew/nych kierunkach, któ­
rych osiągnąć n’e mogło z powodów
od siebie niezależnych. Gdyby roz­
biory nie zdusiły nas, nie byłoby dziś
kwestji żydowskiej. Wprawdzie Za­
polska w znanem w’idowisku sceni-
cznem ,.Tamten" kreśli miękkość, po-
tulność polską w zetknięciu z prze­
wagą fizyczną i brutalnością czy-
nownictwa rosyjskiego, jednakże o-

wa miękkość i potulność, bynajmniej
nie są wynikiem ślamazarstwa, tylko
wrodzonej Pol”kom ustępliwości,
która znają dobrze i dzieje narodu
żydowskiego w Polsce, a zwłaszcza
w XVI. wieku. Wówczas, obcy auto­
rzy nie mogli się nadziwić liberaliz­
mow’i Rzeczypospolitej w zastosowa­
niu do żvdów, a Kraków uchodzi} za

,,Nową Jerozolimę". Żydzi mają zu­
pełne runk’ rozwoiow’e w naszym
kraju. Cudzoziemscy spcstrzegaeze,
na których tyle liczyli, zwłaszcza b.
ambasador Momenthau, ich współ­
wyznawca, uznaR krzvki za niespra­
wiedliwe. Dopóki naród polski nie
zdobędzie się na możność odporności,
dopóki nie będzie miał dłuższego
tchu, nie powinien nadstawia,ć karku
pod wyostrzony przez siebie topór i
czekać aż dotkną go cięcia. Rząd p.
Bartla gotów wyrządzić społeczeń­
stwu krzywdę, bo — jak już Goethe
powiedział — szarą iest każda te-

orja, z zieleni się tylko złota gałęź
życia.

W. K.

Z KRAJU.
Z jednego województwa łódzkiego

wyjeżdża 17 000 robotników. Z powia­
tów: laskiego, sieradzkiego i wieluń­
skiego wyjedzie 17 000 robotników rol­
nych do Niemiec.

,,Pracowity" ślusarz. W Koninie

przy ulicy Piasecznej ubiegłej niedzieli

zauważono, iż w warsztacie ślusarskim

Adamowicza wre praca. Przechodnie

wyrażali swoje oburzenie z powodu tak

bezceremonialnego zgwałcenia odpo­
czynku niedzielnego.

Osadę Rzgów pow. koniński już po
raz drugi w ubiegłym tygodniu nawie­
dzi) pożar Ostatnio spaliły się chlewy
i stodoła St. Jakubowskiego. Pożar

umiejscowiła dsie!na straż miejscowa.
Zbiorowe zaczadzenie w schronisku.

W Warszawie w schronisku dla star­
ców zatruło się czadem węglowym 5
kobiet staruszek, które po przewiezie­
niu do szpitala uratowano.

Zjazd lewicy N, P. R . w Łodzi. W

ubiegłą niedzielę w Łodzi odbył się
zjaz.d lewicy NPR okręgu łódzkiego Na

zjazd miało przybyć aż 113 deiegatów.
Na zjeździe przemawiali poseł Ciszak,
Dagnan z Warszawy i poseł Waszkie­
wicz. Uchwalono cały szereg wnio­
sków dotyczących wyłącznie progra­
mu działalności, partji.

Ze zjazdu drobnego kupiectwa w Ło­
dzi. W niedzielę i poniedziałek odbył
się w Łodz,i zjazd drobnego k’.:p’ectwa
wojewódz.twa łódzkiego. Na zjeździe
uchwalono cały szereg rezolucyj w

sprawie projektu ministerjum skarbu,
tyczącego się zasadniczej reformy po­
datku obrotowego.

Skandal we Lwowie.
dzie wywiadowca policyjny znalazł portret Piłsudskiego?

Lwów, 22. 2.

Roznamiętnienie partyjno-politycz­
ne niektórych osobników, zaczyna u

nas przybierać formy wprost patolo­
giczne. Policja lwowska dowiedziała
się właśnie o jednym takim wypad­
ku, który nosi cechy zwyrodnienia,
inaczej bowiem nie można nazywać
targania się na godność prżedstawi-
ciela władzy państwowej dlatego, że

piastuje ją reprezentant znienawi­
dzonego obozu przeciwnego.

Oto do wiadomości policji doszło,
że w mieszkaniu urzędnika Kasy
Chorych p. K., w ubikacji dyskretnej,
umieszczony jest portret Marszałka
Piłsudskiego. Postanowiono to zba­

dać. Wywiadowca Scbiesinger udał
się do mieszkania w czasie, gdy wie­
dział, że zastanie jedynie służącą, a

to pod pozorem spisania mieszkań­
ców domu.

W pewnej chwili począł skarżyć
się na bole żołądkowe, a gdy służąca
wskazała mu potrzebną ubikację,
miał możność naocznego przekona­
nia się, że istotnie jest tam umiesz­
czona podobizna Marszałka w spo­
sób, urągający zasadom przyzwoito­
ści.

Władze policyjne i sądowe wycią­
gną z tego konsekwencje w kierunku
przykładnego ukarania niepoczytal­
nego osobnika.

Czyżby znowu skandaliczna
afera celna?

tutor listu żąda 20.000 dolarów za szczegółowe wyjaśnienia
Z Warszawy donoszą:
W ubiegłym tygodniu departament

celny otrzymał anonimow’y list, które­
,go autor godzi się udzielić rządowi
szczegółowych wyjaśnień, dotyczących
zarzucania rynku polskiego futrami i

skórami zapomocą fałszywych świa­
dectw celnych, o ile rząd polski udziel!

autorowi listu nagrody w wysokości

20 000 dolarów. Dochodzenia wykazaiy,
że futra deklarowane jako francuskie,
pochodzą w rzeczywistości z Niemiec i

są przysyłane do Polski na podstawię
świadectwa, wydawanych w Hołandji
przez Izbę handlową, a konlrasygnona-
ne przez polską placówkę konsular­
ną (?) Władze celne prowadzą docho­
dzenia.

5.000 dolarów za 14 groszy.
Troskliwa matka. - Posag córki w butelce od octu. - Drogo­
cenną butelkę nieszczęsna córka sprzedała handlarzowi. — Płacz

i zgrzytanie zębów.
W Łodzi zamieszkała wdowa Freili-

chowa z córką. Troskliwa matka bar­
dzo skrzętnie zbierała pieniądze, chcąc
dać duży posag swej córce 20-letniej
Róży. Złote wymieniała na dolary ,

chowała je do stojącej pod oknem

butelki od octu. W ten sposób cbciala

się ustrzec od kradzieży, gdyż złodziej
nie zwróciłby uwagi na butelkę, zast

do banków nie miała zaufania.

W ubiegłą sobotę rano Fręilicbo’”e
po śniadaniu wyszła do miasta celem

złożenia wizyty przyjaciółce, pozostać
wiając w mieszkaniu córkę swą Różę.
W nieobecności matki usłyszała na

podwórzu wołającego handlarza, zawo­
łała go do mieszkania i sprzedała mu

dwie butelki stojące pod oknem za 15

groszy.

Gdy wieczorem Freiłichowa zamie­
rzała znowu dołożyć jeden dolar do

flaszki stanowiącej jei kasę, z przera-
żenietń stwierdziła brak butelek, w

których było 5 (W dolarów.

Matka dostała ataku serca. Na

wszczęty alarm zbiegli się sąsiedzi, któ­
rzy zawezwali lekarza, Córka dowie­
dziawszy się o fakcie dostała ataku

histerycznego, wobec czego trzeba było
znowu zawezwać lekarza. Zrozpaczo­
na Freiłichowa o wszystkłem powiado­
miła policję, która wszczęła energiczne
poszukiwania za owym handlarzem.

Pożar w warszawskie! remizie kolejowe!.
Budynek i cztery parowozy uległy zniszczeniu.

Dnia 21 bm. w remizie parowozowej
stacji dworzec główny—Warszawa wy­
buchł groźny pożar. Dzięki nadzwy­
czajnym, czterogodzinnym wysiłkom
straży udało się ogień umiejscowić i

zapobiec wybuchom nafty i smarów

Budynek parowozowni spłonął do­
szczętnie, 4 parowozy uległy zniszcze­
niu. Przyczyna pożaru - nieostrożne

obchodzenie się z ogniem.

Budowa cywilnego lotniska

Za Belwederem u wylotu Alei Ujazdowskich.
W Magistracie warszawskim odbyło

się posiedzenie w sprawie portu lotni­
czego dla żeglugi powietrznej. Obra­
dom przewodniczył wiceprezydent, Jan­
kowski, który zaznaczył, że aczkolwiek

kwestja usunięcia portu lotniczego z

Mokotowa została przesądzona i pole
Mokotowskie zostało oddane już róż­
nym instytucjom, między innemi uni­
wersytetowi, zakładowi Curie-Skłodow-

skiej itd., to jednak 10—15 lat port lot­
niczy dla żeglugi powietrznej pozosta­
nie w Mokotowie. Delegat towarzystw
żeglugi powietrznej, p. Wilczyński,
przedstawiał konieczność doprowadze­
nia do porządku w jaknajkrótszym
czasie ulic, wiodących do portu lotni­
czego, skanalizowania poła Mokotow­
skiego, które obecnie z wiosną i w je­
sieni tonie we wodzie, zaprowadzenia
oświetlenia elektrycznego itd. Naczel­
nik Wydziału Technicznego, inż. Sło-

miński, oświadczył, że ulice doprowa­
dzone zostaną do porządku w roku bie-

żącym i że postara się, by do skanali­
zowania lotniska można było użyć bez­
robotnych, przyczem jednak Minister­
stwo Komunikacji musiałoby dostar­
czyć potrzebne materjały.

Wreszcie postanowiono przeprowa­
dzić studja celem wyszukania jakie­
goś bliższego terenu od Okęcia na cy­
wilny port lotniczy n. p. u wylotu Alei

Ujazdowskiej za Belwederem. W tym
wypadku port lotniczy dla żeglugi po­
wietrznej oddzielonym by został od

wojskowego, któremu by zostało odda­
ne do wyłącznego użytku Okęcie.

Powzięte decyzje posuwają naprzód
sprawę warszawskiego portu lotnicze­
go. Projekt oddzielenia cywilnego lot­
niska od wojskowego należy powitać z

uznaniem, gdyż niewątpliwie dalszy
rozwój lotnictwa tego będzie wymagał
i już dzisiaj stolice państw zachodnich

posiadają po kilka lotnisk dła różnych
celów.

Tajemnicze samobójstwo prokurenta
banku we Lwowie.

Dnia 20 bm. po południu zaalarmo­
wano dyrekcję Banku Gospodarstwa
Krajowego oraz policję wiadomością o

samobójstwie prokurenta J. Czyżew­
skiego, który celnym strzałem w serce,

pozbawił się życia. Samobójca nie zo­
stawi! żadnego listu, na podstawie któ­
rego możnaby było stwierdzić powód
samobójstwa. Prowizoryczne spraw­

dzenie książek przez dyrekcję stwier­
dzi ło, że książki są prowadzone w naj­
większym . porządku. Denat miał lat

50 i był żonaty. Istnieje podejrzenie,
że samobójstwo było wynikiem silnego
rozstroju nerwowego.

Niefortunny strzelec zamiast wrony,
zastrzelił towarzysza.

Z Lublina donoszą: Dnia 19 bm. w

godzinach rannych wybrali się na po­
lowanie na wrony Arciszewski, Ba-

naszkiewicz i Pazior. Terenem polo­
wania były łąki nadbystrzańskie.
Wskutek nieostrożnego stąpnięcia Ar­
ciszewski upad!, przyczem trzymany w

ręku fłower złamał mu się jednak w

chwili upadku padł strzał, przyczem
kula trafiła Banaszkiewicza, raniąc go
śmiertelnie.

Przerażony wypadkiem Arciszewski,
?araz po powrocie do miasta oddał się
w ręce policji.

Tajemniczy pasażer i jego zatrute

papierosy.
W pociągu na linii Warszawa—Wilno

grasuje mężczyzna lat 40, który czę­
stuje współtowarzysz,y podróży papie­
rosami, które wywołują senność, aż do

utraty przytomności. Operację podob­
ną sprytny złodziejaszek dokonał o-

statnio na niej. J. Litwinowiczu, które­
mu zabrał 80 złotych gotówką, papiery
wartościowe, kamasze i palto.

Zjazd owocoznawców W Warszawie.

Od 3 do 5 marca br. odbywać się bę­
dzie w Warszawie zjazd i narada pol­
skich owocoznawców, celem polepsze­
nia stosunków w sadownictwie handlo­
wem. Wytwarzamy bowiem nadmier­
ną ilość odmian nieodpowiednich dla
handlu.

Uchwały zjazdu stanowić będą wy­
tyczne dla V kongresu pomologów pol­
skich, który odbędzie się w pierwszych
dniach października br Zastąpione
tam będą najwybitniejsze siły owoco-

znawcze kraju, pod przewodnictwem
profesora E. Jankowskiego.

Koń zamordowanego sam wrócił do

domu,...
Z Częstochowy donoszą:
Wielkie poruszenie zapanowało

wśród domowników Feliksa Tkaczyka,
mieszkańca wsi Zalesie położonej w

powiecie lubartowskim, gdy na dzie­
dziniec wjechała furmanka, na której
nie było nikogo.

Dnia tego rankiem Tkaczyk wyjechał
do sąsiedniej wsi Nowy Staw i miał po
załatwieniu kilku spraw wrócić do

domu w godzinach popołudniowych.
Przeczuwając nieszczęście rodzina

zawiadomiła natychmiast policję, która

niezwłocznie zarządziła poszukiwania.
W rezultacie ich znaleziono Tka­

czyka leżącego wpoprzek drogi. Był
martwy. Obok ran postrzałowych na

głowie i piersiach miał on szereg ran

ciętych i tłuczonych, które kazały się
domyślać, że zabójcy po oddaniu kilku

strzałów do Tkaczyka rzucili się na

nie?go i dobili go pałkami i nożami.
i

ZMARLI
Ś. p. Wiktor Synlewski, profesor rhemji

i b. rektor Politechniki lwowskiej
Ś. p. Kazimierz Fomcrski, sędzia sądu

najwyższego w Warszawie.
Ś p Kazimierz Juszkiewicz Bortnowski,

lekarz-weterynarz, pułkowK,k W. P, w War­
szawie.

Ś. p . Jan Augustyniak, w Szamotułach.
Ś, p. Gertruda Kownacka, w Wąbrzeźnie,
ś. p. Jnljanna z Koszewskich i chwocho-

wa, w Poznaniu.
Ś p. Apolonja ze Stelmaszyków HBpfne-

rowa w Poznaniu.
Ś. p . Stanisława z Do!atkowskich Mi­

kulska, w Poznaniu.
ś p. Władysław Tiafankowski w Wol­

sztynie,
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JANĆWIEC,
Zebranie organizacyjno - informa­

cyjne Polskiego Stronnictwa Chrzęść.
Demokracji odbędzie się w czwartek,
dnia 24 lutego br., o godz. 6 -ej min. 50
wieczorem, w lokalu p. Alędlikow-
skiego, przy Rynku.

POTULICE. (Z życia Powstańców i Wo­
jaków.) W ub. tjgodiiiu Tow. Powst. i . Woj.
im. gen. Sowińskiego w Potulicach, odbyło
swe miesięczne zebranie. Prezes Radzimiń­
ski wygłosił referat p. t. ,,Powstanie stycz­
niowe". Drugi referat p. t . ,,Skutki powsta­
nia styczniowego” wygłosi! referent oświa­
towy p. Spychalski, !’od koniec zebrania

pokazywano historyczne obrazy świetlne.

ImowrocSaw.

Z pobytu Prezydenta Rzeczypospolitej Po!­
lskiej- w Inowrocławiu. Ub. niedzieli punktual­
nie o godz. 13,40 przybył osobny pociąg, wio­
zący Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej.
Nieprzeliczone wprost tiumy publiczności zgro­
madziły się na peronach i wokoło dworca ko­
lejowego, by powitać przybywającego Prezy­
denta Rz. P Ignacego Mościckiego. Na pero­
nie, przybranym w zieleń, ustawili się repre­
zentanci władz wojskowych i cywilnych oraz

liczne delegacje stowarzyszeń wojskowo wy­
chowawczych i innych organizacyj, m. in. zau­
ważono pp. wojewodę pomorskiego Młodzia­
nowskiego, prezydenta miasta dr. Krzymińskie-
go, referenta Juengsta, który zastępował cho­
rego starostę, pułkownika Roszkowskiego, na­
czelnika sądu powiatowego Chwojkę, ks. dzie­
kana i radcę Kubskiego i wielu innych powa­
żnych osób. Do oddania honorów wojskowych
ą,stawifa się kompanja 59 pp.

Pociąg nadjeżdżał powoli, lokomotywa była
pięknie udekorowana zielenią, na której wi-
dfiiał napis: ,,Cześć Prezydentowi Rzeczypo­
spolitej Polskiej". Orkiestra 4 p. a . p. zagrała
%)""aa as rodowy. Do wagonu weszli: wojewo­
da pomorski p. Młodzianowski, p. prez. mia-
łta dr. Krzymióski i pu!k. Roszkowski, by
przyv itać p. Prezydenta Rz. na Kujawach. Na­
stępnie p. Prezydent Mościcki ze swoja, świtą,
Wysiadłszy z wagonu, wśród dźwięków hymnu
narodowego przeszedł przed kompanją hono­
rową i delegacjami towarzystw. Publiczność
witała go entuzjastycznie okrzykami ,,Niech
żyje" Po małej chwili wsiadł p. Prezydent
do swojego wagonu i wśród ponownych okrzy­
ków ,,Niech żyje" i odegraniu hymnu narodo­
wego przez orkiestrę 59 p, p,, ruszy! w dalszą
drogę.

Na tle oszustw b. radcy Grom czyka. Wy­
dział hipoteczny przy tut. sądzie powiatowym
zabezpieczy! pretensję Magistratu do Grom-

czyka, tytułem strat, poniesionych przez kra­
dzież prądu. Sąd uznał wniosek Magistratu
i wpisał pretensję w wysokości 60.000 zł. na

hipotekę realności Gromczyka.
Rewizja w gazowni, która trwa od kilku

dni, jest na ukończeniu. Przeprowadza ją z

polecenia województwa w Poznaniu dwóch u-

rzędników tub Starostwa. W tych dniach zo­
staną akta odesłane do województwa, które
stosownie do wyników dochodzeń, będzie m-

siało zadecydować co do poczynionych zarzu­
tów przeciw kierownikowi gazowni p. Dorna!,
skiemu.

Kradzież. Ub. niedzieli dokonano włama­
nia do składu rzeżnickiego p, Jana Paulusa

przy ulicy Dworcowej 20. Złodziej dostał się
do składu za pomocą podrobionego klucza i
skradł 2 kilo różnego rodzaju okrasy i 6 zl.
w drobnej monecie-

Obsuwa.

Zebranie organizacyjno informacyjne Chrz.
Dem. W ub. czwartek odbyło się za staraniem

prezesa Cyprycha zebranie Chrzęść. Dem. w

sali p. Kowalika, które wypadłe imponująco.
O godz. 7 wiecz. zagaił zebranie prezes Koła

p. Cyprych, powołał na sekretarza tego nad­
zwyczajnego zebrania p. Grajka, a na ławni­
ków pp. Bogackiego, Szczecińskiego i Andrzej­
czaka. Jako referent przybył sekr. okręg, p.
Kunz z Bydgoszczy.

W dyskusji zabierali głos pp. Siudmiak,
Bąski. Mnichowski, Tyblewski i referent. Ża­
lono się, że tak rząd jak i czynniki miarodajne
sprowadzają wyższych i średnich urzędników
z innych dzielnic, a ci znów ,,swoich" ściągają.

Takie niesłychane rzeczy dzieją się w cu­
krowni żnińskiej, gdzie kierownictwo itd. wy­
łącznie spoczywa w rękach pp. z innych stron,
a ci mechaników a nawet ślusarzy sprowadza­
ją skąfinąd, jakbyśmy na miejscu robotnika i
rzemieślnik.a nie mieli.

P. Kowalikowi należy się podzięka za ła­
skawe udzielenie sali i to bezinteresownie.

Groźna burza na polskiem morzu.
Morze wtargnęło w głąb półwyspu. — Zniszczony lasek sosnowy

i przednie wydmy na Helu.

Na polskiem morzu od dnia 10 bm.
trwa silna burza przy gwałtownym
wichrze północnym. Wzburzone fale,
gwałtownie napierają,ce na wybrzeże
spowodowały znaczne podwyższenie
poziomu wody, która poczęła wystę­
pować z brzegów.

Woda przerwała na znacznej prze-

strzeni (500 mtr.) wydmy na półwy­
spie Helskim i morze wtargnęło w

gl?b półwyspu między Chałupami a

Kuźnicę i zaczęła dochodzić aż do to­
ru kolejowego. Wyrządzone szkody
są bardzo znaczne. Obecnie, jak nam

donoszę, gwałtowność burzy znacz­
nie zmalała.

Zjazd Rady Okręgowej
II. Okręgu Sokolego w Chojnicach.

(Od własnego korespondenta ,,Dziennika Bydgoskiego").
W ub. niedzielę odbył się w lokalu p. Kaletty

zjazd Rady Okręgowej II okr. sokolego, przy
udziale czternastu delegatów gniazd sokolich.
Zebranie zagai! prezes p. prof. Szczepański. Na
marszałka zjazdu wybrano jednogłośnie dele­
gata z Dzielnicy p. Żmudzińskiego. Nastąpiły
sprawozdania poszczególnych członków zarzą­
du okręgowego ze swej działalności za rok

ubiegły. Sprawozdr,nie zdali sekr. p. Kaliszan,
naczelnik p. Reszka, który przedstawi! obec­
nym m. inn. program pracy na rok bieżący.
W końcu podkreślił, że podczas lustracji
gniazd Okręgu, gniazdo Rytel wykazało naj­
więcej sprężystości i pracy ofiarnej dla idei

sokolej. Członkowie gniazda rytelskiego zdo­
bywali prawie na wszystkich zlotach pierwsze
nagrody.

Następnie zdali sprawozdanie skarbnik p.
Małachowski i komisja rewizyjna oraz prezes
p. Szczepański. Nad sprawozdaniami wywią­
zała się dyskusja, w której przemawiali pp.:
Marcinkowski, dr. Preiss, Jeske, Szczepański,

Reszka, Gaiła, Kamiński, Bukowski i inni, Za­
rządowi udzielono absolutorjum.

Przystąpiono do uzupełnienia zarządu na

rok bieżący. Na wiceprezesa wybrano jedno­
głośnie ps dr. Preissa, na sekretarza p. Kaii-

szana, skarbnikiem p. Mazalona, zastępcą na­
czelnika p. Podlaszewskiego, na ławników pp.
Hoffmanna i Kamińskiego, do komisji rewizyj­
nej pp. Sikorę, Locha i Małachowskiego.

Po uzupełnieniu zarządu omawiano sprawę
przyszłego zlotu sokolego H. Okr. Zlot odbę­
dzie się w Sępólnie. Pozatem. poruszono spra­
wę zlotu wszechpolskiego we Lwowie.

Niedzielny zjazd byl wielką manifestacją;
reprezentowane były następujące gniazda: Bru­
sy, Czersk, Czyczkowy, Chojnice, Konarzyny,
Lubnia, Łęg, Ogorzeliny, Rytel, Sępólno, Tu­
chola, Zalesie, Żabno i Małe Chełmy.

Na zakończenie zebrania przemówił p.
Żmudziński, mówiąc o narodowej działalności

Sokoła, Z. R,

Zjazd zarządy Dzi§inlcy Pomorskiej
Związku Towarzystw gimnastycznych ,,SokdF1.

Z Grudziądza donoszą nam:,
Dnia 21 lutego odbyło się zebranie Prze­

wodnictwa Dzielnicy Pomorskiej, które pro­
wadził dh. Samoliński. Na zebraniu byli
obecni prezes W!. Samoliński, wiceprezes
Henryk Czaplicki z Gdańska, ks. kapelan
Turyński ze Świec!a, skarbnik dh. Ka!as,
sekretarz Malczewski oraz czlonkówie dru­
howie: Dostatni, Albrycht, Kunz i Żmudziń­
ski. Tego ostatniego kooptowano do Prze­
wodnictwa Dzielnicy. Uniewinnili się dru­
howie: wiceprezes redaktor Teska i kap.
Rosiński.

Najpierw wygłosił referat dh. prof. At-

brycht w sprawie P. W,, który przyjęto do
wiadomości w myśl referenta.

W sprawie manewrów, które odbędą się
w Zielone Świątki, Przewodnictwo Dziel­
nicy uchwala, by wzięły udział okręgi V.,
VIII. 1 IV.

W sprawie zlotu dzielnicowego uchwalo­
no wydać broszurkę techniczną, materjał
poda! naczelnik Dzielnicy dh. Makowski.

Dnia 13 marca odbywa się w Warszawie
zebranie zarządu Związku; — z ramienia

Dzielnicy Pomorskiej biorą w niem udział
druhowie: prezes Samoliński, wiceprezes
Henryk Czaplicki i naczelnik Makowski.

Uchwalono, że zjazd Rady Dzielnicowej
odbędzie się w Bydgoszczy w niedzielę, dn.
24 kwietnia br., poprzedzi takowy zebra­
nie zarządu Dzielnicy Pomorskiej w sobotę
dnia 23 kwietnia br.

Szczegółowo omawiano biegi rozstawne,
które Sokolstwo Pomorza przeprowadzi w

dniu 3 maja br. Niewątpliwie społeczeń­
stwo nasze zainteresuje się tą wielką im­
prezą i będzie współdziałać z Przewodni­
ctwem tak Dzielnicy jak Okręgów, w celu
tworzenia nowych lecz silnych gniazd so­
kolich właśnie na tych szlakach, na któ­
rych pójdą te biegi, a w których tylko So­
koli brać mogą czynny udział.

Po wyczerpaniu porządku obrad zam­
knął dh. prezes Samoliński zebranie so­
kołem pozdrowieniem ,,Czołem!"

Zjazd dyrek(orów pomorskfeh szkól handlowych
w Grudziądzu.

W ub. tygodniu odbył się w Grudziądzu
zjazd dyrektorów szkół handlowych Okręgu
Szkoln. Pom. Na zjazd przybyli m. i. wizytator
Ministerstwa W. R. i O. P, p. Szyc z Warsza­
wy. naczelnik wydziału szkół zawodowych p.
Borucki z Torunia, prezes Zw. Tow. Kupiec­
kich na Pomorzu p. Marchlewski, dyr. Izby
Przemysł. Handlowej p. radca Krupski, p. poseł
Krzywiński i dyr. Związku Tow. Kupieckich
na Pomorzu p. dr. Rzepecki. Z Gdańska przy­
był p. dyr. Seredyński.

Otwarcia zjazdu dokonał naczelnik p. Bo­
rucki, który również przewodniczył obradom.
Jako pierwszy zabrał głos p. Marchlewski, pre­
zes Zw. Tow Kup. na Pomorzu, który szeroko
rozwodził się nad kwestją znaczenia
szkolnictwa zawodowego na Pomorzu. Referent

przedstawi! następnie obecny stan kupiectwa
i warunki, w jakich się znajduje zaznaczając,
że odrodzenie pięknych tradycyj kupiectwa
polskieg o na Pomorzu widzi w wychowankach
szkół handlowych.

Następnie przemawiał p. naczelnik Borucki
o stanie szkolnictwa handlowego na Pomorzu,
stwierdzając na podstawie cyfr, że w czasach

przedwojennych szkolnictwo handlowe było
na Pomorzu słabo rozwinięte, Rząd pruski

uważa! Pomorze za dzielnicę rolniczą, a handel
ześrodkował w Szczecinie i Królewcu. Obec­
nie zaś mamy jedną szkołę państwową w Choj­
nicach i pięć społecznych: w Toruniu, Grudzią­
dzu, Tczewie, Wejherowie i Brodnicy i L zw.

wydział handlowy przy szkole przemysł, w Ko­
ścierzynie. Młodzież, kończąca szkoiy średnie

ogólno-kształcące, niestety nie garnie się do

tych szkół, ponieważ społeczeństwo nie chce

zrozumieć, że przy ladach kupieckich wytwa­
rza się inteligencja.

W dyskusji p. prez. Marchlewski wyjaśnił,
że stronienie młodzieży od szkół zawodowych
polega na tem, że młodzież tych zakładów

po ukończeniu nauk, nie może kształcić się
w wyższych szkołach. Przeważnie młodzież,
odpadtszy w innych szkołach, upatruje w szko­
łach zawodowych ostatnią nadzieję, a to wy­
twarza stan niezdrowy, niepożądany.

Przemawiali następnie pp. dyr. Seredyński,
radca Krupski, dyr. Kocinowski i dr. Rzepecki.
Przedstawiciel ministerstwa p. Szyc wygłosił
prelekcję o metodzie księgowości oraz o spra­
wach programowych. W drugim dniu zjazdu
odbyły się lekcje eksperymentalne w szkole

handlowej, po zakończeniu których zamknięto
zjazd,

SZAMOTUŁY. (40-lccie fokolą.) Miejsca-
iśy Sokół obchodzi jako 4 te z rzędu ;paź"
dziernik 1880) w byłej dzielnicy pruski ij
swoje 40-lecie istnienia. Zarząd czyni zabie­
gi, aby uroczystość ta, przypadająca na

dzień 22 maja wypadła uroczyście. W dniu

tym odbędzie się także poświęcenie nowegj
sztandaru w zamian dotychczasowego, któ­
ry prowadził Towarzystwo w różnych ra­
dosnych i smutnych chwilach w przeciągu
38 lat, a dziś jest już w strzępach. Program
uroczystości ustalony będzie w najbliższych
dniach.

SĘDZINY, (Pożar gorzelni.) W majątku,
którego dzierżawcą jest p. Wizę, wybuchł
pożar. Dzięki wydatnej pomocy okolicznych
straży pożarnych, spłonął tylko dach gorzel­
ni. Przyczyny pożaru dotąd nie i?stalono,

Z POMORZA.

CEKCYN. (Echa nieszczęścia na torze ko­
lejowym.) O nieszczęściu, które zdarzyło się
kilka dni temu na linji Laskowice—Chojni­
ce, podajemy nast ,szczegóły:

Syn Waltera Benca z Cekcyna, jechał po-
wózką w parę koni drogą od tartaku i sta­
cji Wierzchucin, wiodącą do Ostrowów i

Brzozego. Przejeżdżając przez tor kolejowy,
najechany został przez pociąg towarowy, i-

dący w kierunku Tuc! oli. Skutek wypadku
by! straszny. Oba konie zostały zabite, po-
wćzka rozt.rzaskana, siedzący na wozie
Benc szczęśliwym trafem uszedł z życiem.
Jeden z koni został odrzucony w bok, drugi
zaś zabity. Poszkodowany ponosi stratę na

około 1200 zł. Przyczyny wypadku szu­
kać należy po części w braku barjery.

WIĘCBORK. (Rower rozpruł mu brzuchy
Pewien młody człowiek z Sypniewa, jadąc
rowerem do Więcborka, przewrócił się w

pobliżu miasta na spadzistej drodze, wsku­
tek gołoledzi tak nieszczęśliwie, że kiero­
wnica roweru rozpruła mu brzuch i wnę­
trzności. Mimo pomocy lekarskiej, nieszczę­
śliwy na drugi dzień zmarł.

ŁĘG. (Nagła śmierć śp. Lipskiego wyja­
śniona.) Ub. tygodnia wieś naszą obiegła
pogłoska o morderstwie gosp. śp . Michała

Lipskiego. Wiadomość ta odbiła się przy-
krem echem wśród mieszkańców. Jak krą­
żyła wieść, gospodarz Lipski byl na wese­
lu, poczem udał się. o północy do domu i w

drodze koło poczty został zamordowany.
Tymczasem śledztwo wykazaio, że gospo­
darz Lipski upadł na szosie tak nieszczę­
śliwie, że rany pochodziły nie — jak twier­
dzono — od noża, lecz od kamieni, które

leżały na szosie. Sekcja zwłok wykazała
nadmiar alkoholu w żołądku.

SKARSZEWY. (Znowu ofiara ślizgawki.)
W ub. niedzielę utopił się wpadlszy pod lód

przy młynie Osińskiego, podczas ślizgania
się 10-letni syn wdowy Borkowskiej, zamie­
szkałej w ul. Polnej.

GDYNIA. (O stadjon sportowy.) Z ramie­
nia Sokola okręgu gdańskiego, przybyła do

Gdyni komisja z p. Czaplickim na czele,
aby zwiedzić kotlinę, położoną nad morzem

między Kamienną Górą a Radłowem. W.
kotlinie tej, projektuje się założenie wielkie­
go stadjonu sportowego, który — według
opinji fachowców, będzie największym i naj­
piękniejszym stadjonem w Europie. Stadjors
ten, posiadałby na.turalny amfiteat!r, na

zboczach sąsiednich wzgórz, co zmniejszyło­
by konieczny wydatek kapitału na jego uru­
chomienie. W najbliższym czasie mą się
zwrócić rząd polski do rady m. Gdyni o

przyznanie tego placu Sokołowi.

PUCK. (Kradzież futra.) P. Józefowi Kohn-
kemu, mistrzowi stolarskiemu z Gnieżdżę-
wa, skradziono z woza w Pucku futro dam­
skie i jeden koc. Policja jest na tropią
sprawców kradzieży.

Wystawa radiofoniczna.

Celem poparcia ruchu radiofonicznego aa

Pomorzu, Toruńskie Koło Stów. Radjotechj}i.
ków organizuje wystawę aparatów radioama­
torskich, której otwarcie nastąpi 2 kwietnia
br. Koło zachęca wszystkich radioamatorów,
tak miasta Torunia jak i okolicy, do wzięcia
udziału w wystawie i wyznacza za najlepiej
skonstruowany odbiornik jednolampowy i za­
demonstrowany najczystszy odbiór na nim na­
grodę w wysokości 100 zł.

Jako eksponaty można zgłaszać wszystkie
typy radjosprzętu i radioodbiorników od naj.
prostszych począwszy. Udział firm radjotech-
nicznych jest pożądany. Wskazanera byłoby
jak najwcześniejsze zgłaszanie się, a to celem
zarezerwowania miejsc. Warunki i lokal wy­
stawy zostaną ogłoszone później. Zgłoszenia
pisemne z podaniem typu aparatu i ew. krót-

kiego opisu aparatu, kierować należy pod
adresem prezesa Koia prof. J . Zagórskiego, To.

ruń, gimnazjum męskie, uL Ma!e Garhary,
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na Pomorzu.

W Toruniu
w środę, dnia 23 lutego, w sali re­
stauracji pod Lwem, o godz. 7 -mej.

Referat wygłosi} poseł Nowicki.

W Kartuzach
w piątek, dnia 25-go lutego, w sali
Kretta, o godzinie 8-mej wieczorem.

Pruszcz Pomorski.
Z życia towarzystw. — Kasa Stefczyka. — Ze­
branie iniormacyjne Zw. Osadników Rolnych.

Miejscowe Tow. Powstańców i Wojaków
przetrwało dużo trudności i burz. Kilkakrotnie
w ciągu ub. roku zmieniano zarząd, dopiero o-

statnio ukonstytuował się taki, który zdolny
będzie pracować w myśl ogółu członków, któ­
rych Tow.^iczy około 45. Zarząd ten ma skład

następujący: prezes — Kowalski, zast. prez. —

Cichański, sekretarz — Pluskwa, skarbnik —

Wełniński, komendant i referent oświatowy —

kierownik szkoły Cichowski.

;Doskonale rozwija się Tow. Budowy Ko­
ścioła w Pruszczu. Wie!ka ta wioska dotąd nie

posiada własnego domu Bożego, należy zaś do

parafji Niewieścim Jedynie dwa razy w mie­
siącu odprawia się w miejsc, szkole mszę św.
Tow. Budowy Kość, uzbierało dotąd około 2

tys. złotych. W zarządzie zasiadają m. in. pp.:
Pęk — prezes, Hoppe — skarbnik, i kier,
szkoły Cichowski — sekretarz. Ostatnio urzą­
dzony bal w Zamku-Pruszcz przyniósł czyste­
go zysku około 190 zł. Toczą się układy celem

uzyskania gruntu pod kościół. Zarząd upatrzył
sobie jedną z miejsc, osad. Dotąd jednak dele­
gacje wysłane do Warszawy nie zdołały dużo

poczynić, gdyż oprawiało się je zawsze z wiel-
kiemi obietnicami a nie czynem.

J!a czele Kółka Rolniczego stoi zarząd, do

którego należą pp.: Szulc — prezes, por. rez.

Óczaęhowski — zast. prez., Rosiński — sekre­
tarz i Kozioł — skarbnik. Zebrania odbywają
się regularnie ku pożytkowi członków Kółka.

Pruszcz posiada również Kasę Stefczyka,
którą kierują pp. Feis, Pęk, Rosiński i kie­
rownik szkoły por. rez. Cichowski. Kasa wy­
pożyczyła swym członkom około 8 i pół tys.
zl, depozytów zaś wpłynęło około 2,500 zł.

Pow. Koło Pom. Zw. Osadników Rolnych u-

rządziło w ub niedzielę w Pruszczu zebranie

informacyjne, na które przybyła pokaźna liczba
członków. Prezesem Koła jest p. Drozdowski —

Marjnaki, zast. prez. p. por. rez. Oczachowski,
sekretarką p. Doberska, skarbnikiem p. Matu­
szewski, Na zebraniu omawiano szereg aktual­
nych spraw, m, in. poruszono kwestję pożyczek
państw, jako wpłatę na osady, a prezes zachę­
cał do zgłoszenia się, do konkursu osadników,
który w ub roku nie cieszył się tem wziępiem,
którego się spodziewano. Wałne zebranie Koła,
które łiczy około 200 członków, odbędzie się
przypuszczalnie w niedzielę, dnia 6 marca Er.
w Terespolu

1 Srntfziqdza.
Akademja Papieska. Z okazji pięcioletniej

rocznicy koronacji Ojca Świętego Piusa XI, od­
była się w Grudziądzu w niedzielę, 20 bm.
wielka Akademja Papieska, w salach Tivoli.
W akademji wzięły udział szerokie sfery miej­
scowego społeczeństwa z przedstawicielami
władz miejskich, państwowych i wojskowych
na czele. Akademję otworzył ks. dziekan Dem­
bek, witając wszystkich zgromadzonych i dzię­
kując im za tak liczne przybycie. Mowę swoją
zakończy} ks. prałat okrzykiem na cześć Ojca
Świętego, poczem chór kościelny odśpiewał
,,Hymn Papieski".

Następnie ks. prałat Dembek powiadomił
obecnych, że p, radca Ruchniewicz mianowany
został członkiem rycerstwa Papieża św. Sylwe­
stra, za swoją 27-letnią pracę na niwie kościel­
nej oraz zasługi, położone około krzewienia

wiary świętej. Mianowanemu przysługuje pra­
wo noszenia rycerskiego munduru, szpady
i krzyża,

W dalszym ciągu wygłoszono szereg odczy­
tów o życiu i czynach Jego Świątobliwości Oj­
ca Świętego Piusa XI, poczem, przy końcu

akademji złożono gratulacje ks. dziekanowi
Dembkowi z powodu mianowania go prałatem.

Pięciolecie Tow. Rzemieślników Samodziel­
nych. Tow. Rzemieślników Samodzielnych
przystąp.iło w porozumieniu z cechami do zor­
ganizowania pięciolecia działalności towarzyst­
wa na dzień 23 bm. Obchód ten połączony bę­
dzie z bałem rzemieślniczym, który odbędzie
się w artystycznie udekorowanych salach ,,Ti-
vołi", przy ulicy Lipowej. Protektorat balu

przyjął na siebie p. Wojewoda pomorski. W
skład komitetu weszli wybitni przedstawiciele
miejscowego społeczeństwa. Niewątpliwie spo­
łeczeństwo miejscowe weźmie w obchodzie
i balu liczny udział, nie tylko ze względu na

rozrywkę, lecz i dla podkreślenia swej sympa­
tji dla tej, tak pożytecznej i zasłużonej orga­
nizacji.

Gnot wyrządził krzywdę KcśsikowL
Franciszek Gnot ż Sarnówka, oderwał za,­
mek od walizki, własność Grzegorza Ko-

ścika 1 zabra-ł z niej 530 złotych. Za czyn
swój zasądzony został Gnot na trzy miesią­
ce więzienia.

Precz z alkoholem! We wtorek o godz. 4

po południu i w środę o godz. 6 po poł. kino

.,Apollo" wyświetla obrazy, przedstawiające
skutki alkoholizmu, zdarzenia z życia alkoho­
lika, wyrób napojów alkoholowych, ich pożyw-
ność, szkodliwość itp. Ceny wstępu zniżone,
po 20, 30 i 40 groszy. Czysty o’ochód na rzecz

Polskiej Ligi Przeciwalkoholowej.

Drugie nadzwyczajne zebranie Zw. Podo!ić.

Rezerwy koła grudziądzkiego odbędzie się
w czwartek, dnia 24 bm. o godz. 8 wiecz.,
w lokalu ,,Bazar", przy ul, Moniuszki. W razie

nieprzybycia dostatecznej ilości członków,
w pól godziny później odbędzie się trzecie

nadzwyczajne walne zebranie, którego uchwały
będą prawomocne bez względu na ilość człon­
ków.

Zebranie Sokoła II. W czwartek, dnia 24
bm. odbędzie się w salach p. Derdowskiego
na Chełmińskiem Przedmieściu, o godz. 8 wie­
czorem, miesięczne zebranie Tow. Sokół I(, na

które zarząd zaprasza wszystkich członków
i sympatyków Sokoła.

Wiec pos!a Stapińskiego. Dnia 21 bm.
w sali Bazaru przy ul. Moniuszki odbył się
wiec Stronnictwa Chłopskiego, zwołany przez
posła Stapińskiego. Udział w wiecu był sto

sunkowo nieliczny.
KRONIKA POLICYJNA.

Pożar. Dnia 20 bm. w mieszkaniu Leokadji
Jaworskiej, przy ulicy Fortecznej nr. 20, wsku­
tek nieostrożnego obchodzenia się z ogniem
zapaliła się szafa w kuchni. Przybyła straż

ogniowa ogień stłumiła.

Kradzież. W sklepie kupca Denderkj przy
ul. Nadgórnej 69, niewyśledzony dotąd spraw­
ca, uprawia! systematyczną kradzież towarów

kolonjainych. Wysokość strat dotąd nieusta­
lona. Policja prowadzi energiczne dochodze­
nia.

Wiadomości z Tczewa.
Z Tow. Rzemieślników Samodz. W ka­

wiarni ,,Bristol" Tow. Sam. Rzemieślników
urządziło zabawę karnawałową w zamkniętem
kółku W czasie kolacji, do której przygry­
wała orkiestra miejscowa, wznieśli toasty pp.
prezes Hajdasz, Wilga i Piotrowski. Tańce

szły raźno i wesoło do samego rana.

Rozpoczęto już roboty przy ładowni węgla,
która ma być wediug najnowszych projektów
przerobiona w ten sposób, ażeby można było
wprost z wagonu za pomocą urządzeń mecha­
nicznych ładować węgiel na statki. Wsypy-
wacze mechaniczne, które przeprowadzono
pod torem kolejowym, podniesionym o 1,5 mtr.

na terenie portu, w kanałach przekopanych od
rzeki ku wyładowni, przyspieszą ładowanie
w znacznej mierze.

Opór władzy. Jakiś osobnik bezrobotny,
podniecony niepowodzeniem w starostwie, roz­
począł awanturę z pewnym kolejarzem. W

końcu zaczął się z nim na ulicy bić. Wezwany
policjant chciał awanturę zlikwidować, lecz
awanturnik nie tylko ie nie usłuchał policjan­
ta, ale jąl go wyzywać, a gdy urzędnik zażą­
dał pójścia z nim do komisarjalu, porwał się
na niego, Po przybyciu pomocy zaprowadzono
go do aresztu.

Echa zgonu ś. p . J. Piotrowskiej Ze wzglę­
du na to, że ś. p. Jadwiga Piotrowska, jak do­
nosiliśmy, zeszła ze świata pod wpływem
stwierdzonego rozstroju nerwowego, władze
kościelne nie odmówiły jej pogrzebu chrześci­
jańskiego i ś. p . Piotrowska została pochowana
na tutejszym cmentarzu katolickim. W kon­
dukcie żałobnym szły uczennice klasy, do któ­
rej zmarła uczęszczała.

Bal szkoły morskiej. Doroczny bal szkoły
morskiej, d!a zasilenia funduszów Bratniej Po­
mocy, pod protektoratem p. starościny Dytkie-

wiczowej, udał się znakomicie. Sala gimna­
styczna zaopatrzona w efektowne witraże,
przedstawiała się wprost imponująco. Tańce

rozpoczęto polonezem, prowadzonym przez
profesora szkoły morskiej p. Komockiego i pa­
nią starościnę Dytkiewiczową. Obywatelstwo
okoliczne dopisało, miasto mniej.

O Byt pracowników państwowych. Zawód.
Związki Pracowników Państw, w osobach

swoich prezesów odbyły bardzo ważne dła

ogółu pracowników państwowych zebranie. Po

zagajeniu posiedzenia przez prezesa p. Ślósar-
skiego i uczczeniu przez powstanie z miejsc
b. prezesa ś, p. Antoniego Władyki, przystą­
piono do wyborów nowego korni telli, do któ­
rego powołano p. Ślósarskiego, jako prezesa,
iako zastępcę p. Stefańskiego (St. Chrz, Nar.
Naucz. Szk. Powsz,). na sekretarza p. Bieszke

(Zw. Pr. Pocz. T. i T,). Sekretarz p. Bieszke
zdał sprawozdanie z dotychczasowej działalno­
ści komitetu. W dyskusji wyłoniła się spra­
wa dodatków. Postanowiono wysiać pp. Śló-
sarskicgo, Pawelczaka i Stefańskiego jako de­
legatów do p. wojewody. Koszty, połączone
z podróżą delegacji, będą pokryte wspólnie
przez związki,

Okradzenie ,,Bazaru" na Nowem Mieście,
W ub piątek w nocy z!odzieje włamali się do

sklepu galanteryjnego ,,Bazar" na Nowem Mie­
ście. Skradli towaru za 100 zl.

Tajemnicza parka. Policja przytrzymała
dwóch złodziei, którzy podróżując z miasta
do miasta, zmieniali swoje dowody i nazwiska.

Grasując w Chojnicach, Tucholi i innych miej­
scowościach, za każdym razem przekształcali
się na inne osobistości. Ponieważ nie pocho­
dzą z tych stron a nazwisk mają po kilka,
trudno stwierdzić ich miejsce zamieszkania.

Ruch w porcie. Poziom Wis!y o tej porze
roku zwykle nizki, przysparza Tow. Żeglugi
Wis!a - Bałtyk wielkich trudności w ładowa­
niu węgla. Przy nadzwyczajnej sprawności kie­
rownictwa wysyła się do 600 ton węgla dzien­
nie, Mielizny dają się szczególnie we znaki
w bliskości portu zimowego.

Z Małego Kscka.
Staraniem miejscow. "Tow. Powst. i Woj.

zorganizow,ano u nas święto rocznicy wkro­
czenia wojsk polskich. Uroczysty wieczór, z

doskonale przygotowanym programem zadowo­
li! licznie zebranych.

Prezes Wojaków wygłosił referat p. t .

. ,Wojska polskie na Pomorzu". Wystawiono
następnie dramat p. t. ,,Dziesiąty pawilon"
Młodzi amatorzy wywiązali się ze swego zada­
nia doskonale.

Zarządowi Tow. Powstańców i Wojaków
należy się uznanie za gorliwe krzewienie pol­
skiego ducha na terenie Kaszub.

KACK WIELKI, pow. morski. Z życia Wo­
jaków. Skład nowego zarządu Tow. Powst.
i Woj., wybranego na ostatniem walnem zebra­
niu, jest następujący: prezes Cząstka, zastęp­
ca prezesa Skocki, sekretarz Welc, zast. La­
ska, komendant Wokszton, zast. Targowski,
skarbnik Ratz. Ławnicy: Lehmann, Gołąbiow-
ski, Kaszubowski, Kaleta; referent oświatowy
Gumiński, ref. prasowy Żmich.

Wiadomości z Toranio.
Nocny dyżur ma od dnia 19 do 25 bm. włą­

cznie apteka ,,Radziecka", ul. Szeroka.

Teatr MiejskL We środę, dnia 23 bm. po
raz pierwszy w tym sezonie, oddawna oczeki­
wany wodewil C. Danielowskiego p. t . ,,Polacy
w Ameryce", który przed kilku sezonami zdo­
był sobie rekord powodzenia w Toruniu i praw­
dopodobnie teraz też przez dłuższy czas nie

zejdzie z repertuaru. Aby tej doskonałej, po­
pularnej. sztuce przywrócić dawne, świetne

szaty, dyrekcja teatru pozyskała na szereg go­
ścinnych występów ulubieńców Torunia pp.
Dąbrowską i Moranowicza, którzy przypo­
mną się publiczności w doskonale kreowanych
rolach Marjanny i Kostka. Baletmistrz p. W .

Wierzbicki przygotował szereg popisów tane­
cznych, w których udział Weźmie cały zespól
baletowy. Stronę muzyczną przygotował p.
Zb. Dymmek, a nad całością czuwa niezmordo­
wanie p. B. Bolko. Ceny miejsc zniżone (dra­
matu).

We czwartek, dnia 24 bm. komedja Fr.
Molnara p. t. ,,Ułuda szczęścia" (Bajka o wil­
ku). Gościnny występ p. Stefanji Turońskiej,
art. teatrów warszawskich."

W piątek, dnia 25 bm. po raz pierwszy
w tym sezonie ,,Straszny dwór", opera w 4-ecb
aktach z prologiem St. Moniuszki. Dyrekcji
teatru udało się pozyskać na jeden występ
w partji Hanny p. Aleksandrę Lubicz, znako­
mitą śpiewaczkę opery katowickiej.

W sobotę, dnia 26 bm. i w niedzielę, dnia
27 bm. ,,Polacy w Ameryce", wodewil w 4 ak­
tach C, Danielewskiego, z gościnnym wystę­
pem pp. Dąbrowskiej i Moranowicza w rolach

Marjanny i Kostka,

Pomnik Mikołaja Kopernika w powodzi
świateł- W dniu 19 bm. z okazji 454-letniej
rocznicy urodzin Mikołaja Kopernika w Toru­
niu, oświetlono w godzinach wieczornych cały

jego pomnik, dwiema płonącemi piramidami
oraz precyzyjnie wykonanem ponad pomnikiem
słońcem. Morze światełek, jak również udatne

słońce, ściągało pod pomnik gromady obywa­
teli do późnej nocy.

Szczęśliwa kolektura. W 8 i 9 dniu ciąg­
nienia 5 kl. 14 loterji państw, wygrały w kolek­
turze p. Billerta w Toruniu kupione losy:
11673, 46943 (300 zł.), 49034 (300 zł.), 43493,
49232, 51423. Losy do I. klasy 15 loterji pań­
stwowej można nabyć X — 10 zł, J4 — 20 zł,
1/i — 40 złotych.

Za pobicie redaktora. Dnia 21 bm. w tut.

sądzie okręgowym skazany został za pobicie
redaktora ,,Głosu Wąbrzeskiego” Antoni Ma­
kowski (dentysta) na 100 zł. grzywny lub 10
dni aresztu oraz Aleks. Lontkowski, kupiec z

Wąbrzeźna, na dwa miesiące więzienia.
Aresztowania. Dnia 21 bm. doprowadzo­

no da policji 1 osobę za włóczęgostwo i nie­
rząd zarobkowy, 1 osobę podejrzaną o przeje­
chanie autodorożką kolejarza B., wskutek cze­
go nastąpiła śmierć, 1 osobę za pijaństwo.

Kradzieże zgłosili. Geppus z Bińkówka

zgłosił kradzież 5 zł., chusteczki jedwabnej
i guzików do mankietów, wartości ogólnej 55
zł. Rogkanowski z Warszawy kradzież portfe­
lu z zawartością 67 zł. Rumiński kradzież 1

pary butów i 2 par trzewików.

Bezczelny wybryk łobuzerski. Dnia 19 bm.

jakiś niewyśledzony dotychczas osobnik rzucił
do sklepu p, Hillera M. przy. ul. Szewskiej 34
rakietę, w celu zdemolowania urządzenia skła­
du. Na szczęście zamach ten się nie udał,
bowiem rakieta nie eksplodowała.

Znowu wypadek samochodowy. Niedawno
temu donosiliśmy o wypadku przejechania
ucznia stolarskiego przez automobil pewnego
pana z prowincji, a obecnie policja donosi nam

o drugim, gdzie to autodorożka nr. 14 naje­
chała przy ulicy Grudziądzkiej na Juljannę

Czarnecką, lat 80, wskutek czego odniosła

ciężkie obrażenia cielesne. Staruszkę odwie­
ziono tą samą dorożką do domu.

Rzekomy napad w Toruniu. W nr. 42 ,,Dz.
Bydgosk." donosiliśmy o napadzie, jakiego
miało się dopuścić dwuch ludzi na osobie
J. Swięciarskiego z Gdańska, którego to rzeko­
mo rzucono z mostu do Wisły. Otóż, jak się
okazuje, napad rzekomy byl symulowany. Do

komendy policji państw, w Toruniu istotnie

P?osbs o zabó]s
vi lodź!

Dnia 19 bm. odbył się proces przeciwko
Stanisławowi Kleinowi, lat 21 leśnikowi z

Brzozy i Tomaszowi Buczyńskiemu, lat 17,
służącemu leśniczego o zabicie dwóch ludzi w

ubiegłym roku na Wiśle, w Brzozie oraz prze­
ciwko rybakowi Wilmanowskiemu o namówie­
nie ich do popełnienia zbrodni.

Trybunałowi przewodniczył dr. Kosman, o-

skarżał prokurator Lipiński, broniło oskarżo­
nych trzech adwokatów. Do rozprawy powoła­
no 30 świadków przeważnie rybaków i dwóch
rzeczoznawców lekarza pow. dr. Stanisław­
skiego i lekarza kobietę dr. Berdjajewównę.

Tłem zabójstwa były częste kradzieże ryb,
rybakom przy dawniejszej granicy pruskiej,
przez rybaków z byłej Kongresówki. Dlatego
też rybak Wilmanowski prosić miał leśnika

Kleina, by tenże uważał i starał się złodziei

wyszukać i poznać.
Klein krytycznej nocy wziął do pomocy Bu­

czyńskiego i udał się rzekomo na polowanie na

dziki i kaczki, do czego zabrał z sobą dubel­
tówkę i karabin. Około północy, gdy jeździli
łodzią po łasze wiślanej, usłyszeli, że zbliża się
jakaś łódź z przeciwnej strony. Wtedy Klein
miał krzyknąć: ,,Kto jedzie" i dał strzał z du­
beltówki aa postrach. Za chwilę usłyszał

zgłosił się wspomniany młodzieniec, donosząc
o napadzie, opowiadając przytem w szczegó­
łach fantastyczne i nieprawdopodobne rzeczy,
co wzbudziło podejrzenie. Wzięty w krzyżo­
wy ogień i przyparty do muru, przyznał się
wreszcie, że napadu żadnego nie by!o. Napad
ten chciai upozorować, aby wytlómaczyć się
przed rodziną z przetrwonionych pieniędzy,
które otrzyma! na podróż. Symulanta osadzo­
no w areszcie i oddany zostanie prokuraturze.

uro dw6ełi ludzi
ua Wiśle.

okrzyk: ,,jestem ranny i wal". Kiedy przeciw­
na łódź uderzyła ich, dal slrzai z karabinu do

stojącego człowieka na }odzi, który odrazu

wpadł do wody.
Następnie K!ein dal karabin Buczyńskiemu

i krzykną!, by strzeli! do drugiej osoby, znaj­
dującej się w lodzi. Padł drugi slrzai karabino­
wy i drugi trup padł na dno łodzi.

Zabójcy przyznali się do czynu. Klein tłu­
maczy} się, że działał we własnej obronie.
Wilmanowski do zbrodni go nie namawia!. Po

przesłuchaniu szeregu świadków, którzy ze­
znali zgodnie, że kradziono im ryby tak, iż
nie mogli sobie dać rady, a po zabiciu tych
dwóch braci Walickich z Osieka, kradzieże

ustały, zeznawali rzeczoznawcy. Jeden zabi­
ty był raniony śrutem w nogi i kulą karabino­
wą w klatkę piersiową. Drugi otrzymał strzał

karabinowy w klatkę piersiową, Kule musiały
być eksplodujące, gdyż rozszarpały ciała zabi­
tych. Strzały były bezwarunkowo śmiertelne.

Po przesłuchaniu reszty świadków, proku­
rator zażąda! kary dla Kleina i Wilma nowskie­
go po 8 lat ciężkiego więzienia a dla Buczyń­
skiego 5 lat ciężkiego więzienia. Sąd skazał
Kleina na 9 miesięcy a Buczyńskiego na 6 mie­
sięcy więzienia i zaliczył im areszt śledczy.
Oskarżonego Wiłmanowskiego sąd uwolni}.
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Oo kółek rolniczych!

Zebranie powiatowe Wielkopol-
slCcgo Towarzystwa Kółek Rolni­
czych na powiat bydgoski odbędzie
się w niedzielę dnia 27 lutego 1927 r.
o godz. ł-szej w południe w Bydgo­
szczy na sali Resursy Kupieckiej,
przy ułicy Jagiellońskiej nr, 25.

Wstęp na to zebranie li tylko dla
prezesów i delegatów za poprzedniem
okazaniem legitymacji.

KRONIKA
Bydgoszcz, środa dnia 23. lutego 1927.

KALENDARZYK.

Dziś w środę Piotra D. i Flor.
Jutro w czwartek Macieja.
Wschód słońca o godzinie 7. 4 .

Zachód słońca o godzinie 5. 25.

DYŻUR NOCNY W APTEKACH.

Od poniedziałku 21 bm. do poniedziałku
28 bm. dyżurują następujące apteki:

1) Apteka Piastowska, Tiac Piastowski
2) Apteka pod Złotym Orłem, St. Rynek.

Wypożyczalnia książek Lektora, ulica
G-. nńsku 141. otwarta n dz ennie od godz
8 rano do 6 wieczór. Telefon 1739.

Muzeum Miejskie przy Starym Rynku
otwarte codziennie od godz 9 - 3 w sobo.
tę do 2: w niedzielę od jl - 1. Obecnie w

Muzeum wystawa okrężna Wielkopolskiego
Związku artystów plastyków.

TF ATR MTEJSKL

Dziś w środę ,,Major Ulanów”, efekto­
wna operetka J. Krzewińskiego, wyposażo­
na w interesujące libretto, z dzi’ejów wojny
światowej w świetnej realizacji reżyserskiej
M. Zonera, i aktorskiej czołowych artystów
naszego teatru, pp. Wilkoszewskiej, Żab­
czyńskiej, Chrzanowskie;, Andrzejewskiego,
Klimaszewskiego, Remina, Strżtdeiki-go i
Zonera. oraz primabaleriny Popielowskiej i
Fabiana, w balecie.

Jutro w czwartek ,,Tajemnica powodze­
nia”, kapitalna komedja amerykańska, pió­
ra Montgomery go. która wybiła się na pier­
wsze miejsce wśród wystawianych dotych­
czas sztuk tak dla pełnej brawury i tem­
peramentu interpretacji, jak i majsterstwa
swej pierwszorzędnej faktury, oraz świetnej
reżyserji A. Kwiatkowskiego.

Na ukończeniu w próbach znakomita
sztuka Vernon a i Oren’a ,,Mandaryn Wu”,
ciesząca się nadzwyczajną reputacją na

wszystkich scenach świata; arcyctekawą
treścią, a wyborną budową przykuwa uw’agę
widz,a swą kapitalnie pomyślaną i przepro­
wadzoną akcją bogatą w mocne monn-nta

grozy i uniesień. Rolę oryginalnego Wu-Lu-

Chang, mściwego i uzurpatorskGgo fanaty­
ka - gra p. Roman Wroński, - córkę jego
Nag-Ping p, K. Sarnecka. Obóz prz.eciwny,
tj. kolonistę angielskiego i przedsiębiorcę
handlowego na kontynencie chińskim: Abic

Grcgory’ego gra p. Fr. Dominiak, ;ego żonę
Alicję p. A. Podgórska-Dybizbańska. Resztę
ról mniej ciekawych, jak pierwsze, znajdzie
wykonawców w pp. l .enku, Klimaszewskim,

Żnstrzeżyńskim, itd. Reżyseruje Czesław
Strzelecki. Wystawa St. Węgrzyna.

- Żeńska Szkolą Wydziałowa. W p’ątek
dnia 25. lutego o godz 4. odbędzie się kon­
ferencja wywiadowcza, celem poinformowa­
nia rodziców i opiekunów w postępach u-

czcnic.
— Oddział Bydgoski Polskiego Towarzy­

stwa Przyrodników im. Kopernika odbędzie
dnia 24. lutego o godzinie 80 wieczorem w

sali Chemji Rolnej Państwowego Naukowe­
go Instytutu Rolniczego posiedzenie nau­
kowe z następującym programem: l) Re­
ferat p. S. Kelera: ,,Znaczenie rejestracji
szkodników dla prognostyki klęsk”. 2) Re­
ferat p. W. Kulmątyckiego ,Sieje Pol­
ski”. 3) Sprawozdanie delegata oddziału p.
R Kwiecińskiego z wyjazdu na Walne Ze­
branie T-wa do Lwowa. 4) Wolne wnioski.
Goście na posiedzeniu naukowem bardzo
mile widziani.

— ,,Sekwana", jak każdego karnawału,
tak i w tym roku tańczyła rozkosznie w

zamkniętem kółku w Klubie Polskim. Była
to niej:.ko zabawa składkowa, ponieważ na

dobro i pomyślność ,,wesołej herbatki” nie­
którzy składali reprodukcje muzykalne, wo­
kalne, dowcipno-od( zytowe, a reszta uczest­
ników, wigor taneczny w nogach, humor
i serdeczną chęć zabawienia się. Za powyż­
sze ,,składki" płacono sowicie oklaskami i

wieńcami śmiechu. (Wspomnieć wypa­
da, że znaczna część uczestników niedziel­
nej zabawy ,,Cercie Sekwana” wybiera się
w lipcu zwiedzić gród nadsekwański.)

Kłamstwa ,,Kuriera Poznańskiego”
Oszczerstwa, rzucone na gen. Berbeckiego, organ endecki

musi odwalać.

Toruń, 22. 2 . (Pat.) Dowództwo Okrę­
gu Korpusu nr. VIII wystosowało do

redakcji ,,Kurjera Poznańskiego" nastę­
pujące sprostowanie:

,,W związku z artykułem ,,Nadużycia
prokuratora sądu wojskowego w Wil­
nie" w nr. 52 z dnia 3 lutego 1927 r.

proszę o zamieszczenie, z zachowaniem

obowiązujących przepisów, poniższego
sprostowania:

l) Nieprawdą jest, jakobym sprze­
ciwił się udziałowi przedstawicieli
kontroli państwowej, w komisji dla

badania zarzutów, uczynionych ppulk.
Wolfowi, natomiast prawdą jest, że w

dochodzeniach administracyjnych, za­
rządzonych przezemme, brał udział de­
legat kontroli państwowej; w docho­
dzeniach karnych nie mógł brać udzia­
łu.

2) Nieprawdą jest, jakoby niepociąg-
nięcie do odpowiedzialności ,,Kurjera
Wileńskiego" i innych gazet spowodo­
wane było ,,milczeniem" władzy woj­
skowej w osobie gen Berbeckiego, na­
tomiast prawdą jest, że spowodowane
zostało rozkazem ówczesnego mini­
stra wojny gen. Sikorskiego.

3) Nieprawdą jest, jakobym pobudo­
wał sobie na spółkę z ppułk. Wolfem,
szefem Inż. i Sap. domek w Grodnie -

natomiast prawdą jest, że żadnego
domku w Grodnie nie posiadam.

4) Nieprawdą jest, jakoby ppułk.
Wolf urzędował pod mojem zwierzch­
nictwem na Pomorzu, natomiast praw
dą jest, że ppułk. Wolf nie był moim

podwładnym na Pomorzu".

Dowódca O. K . VIII

(-) Leon Berbecki, gen. dyw.

Zjazd delecatów Sfow. Drukarzy Polski Zachodnio]
w Bydgoszczy.

II.

Trzeci rok istnienia samodzielnego Stowa­
rzyszenia Drukarzy Polski Zachodniej, przy­
niósł wyniki dodatnie ą praca członków nad

rozwojem własnej organizacji . wydala owoce,

jak na taki krótki okres, rzec można świetne,
Aby przyjrzeć się bliżej działalności Stowarzy­
szenia, Wydział Główny, urzędujący stale
w Poznaniu, zwołał zjazd delegatów ze wszyst­
kich okręgów do Bydgoszczy, który odbył się
w sobotę i niedzielę ubiegłą, w sali Resursy
Kupieckiej przy ulicy Jagiellońskiej.

W sobotę o godz. 7 wieczorem nastąpiło
powitanie przybyłych na zjazd delegatów z

Grudziądza, Torunia, Poznania i Bydgoszczy,
a o godz. 8 wieczorem odbyło się posiedzenie
Wydziału Głównego z przedstawicielami okrę­
gów, dla omówienia wewnętrznych spraw or­
ganizacji i materjału dyskusyjnego, przygoto­
wanego na zjazd.

W niedzielę o godz. 9 rano delegaci, zarząd
główny i członkowie miejscowego okręgu udali

się do kościoła św. Trójcy na uroczystą mszę,

którą odprawił ks. prób. Skonieczny, i wygło­
sił kazanie, zastosowane do chwili. Z kościoła
drukarze udali się do sali Resursy Kupieckiej,
aby rozpocząć co rychlej obrady, gdyż porzą­
dek obrad był potężny, a czas ubiegał.

Posiedzenie zagaił i powitał gości oraz

przedstawicieli prasy prezes Wydziału Gł.

p. Kordy!ewsfci, a po sprawdzeniu obecności

delegatów, przewodnictwo objął prezes okrę­
gu bydgoskiego p. Ratajski.

Obrady przedpołudniowe przeciągnęły się
do godziny 1,30. Wysłuchano przedewszyst­
kiem sprawozdań prezesa, sekretarza, skarb­
nika oraz kasjera ,,Kasy zapomogowej" Sto,­
warzyszenia i przeprowadzono dyskusję.

Stan kasy zapomogowej istotnie przedsta­
wia się imponująco. W majątku swym posiada
6.108,49 zł. Wypłacono za rok ubiegły zapo­
móg chorym członkom w sumie 2.914.50 zł.,
bezrobotnym 7.292,44 zł. Nie mniejsze rezul­
taty są moralnej natury, oświatowe i towarzy­
skie, o czem można było przekonać się ze

sprawozdań, które w zupełności potwierdzały
intensywną działalność Wydziału Głównego i

współpracę okręgów, jak również członków,
przyczyniających się w każdym wypadku do

rozwoju organizacji,
W toku swego sprawozdania skarbnik Wy­

działu p. Kozłowski najpochlebniej wyraził się
o okręgu bydgoskim, który w rozliczeniach ka­
sowych był najpunktualniejszym i w pracy or­
ganizacyjnej najpilniejszy. Niemniejsze uzna­
nie spotkało Grudziądz, gdzie w krótkim sto­
sunkowo czasie zdołano utworzyć oddział i

organizuje dalej sąsiednie miasta.
Po dyskusji nad sprawozdaniami uchwalono

Wydziałowi absoiutorjum i remunerację w wy­
sokości 600 zł.

Podczas przerwy obiadowej dokonano zdję­
cia fotograficznego uczestników zjazdu, po­
czem o godz. 2,30 przystąpiono do dalszych
obrad.

Bardzo dużo czasu zajęło odczytywanie sta­
tutu, w którym poczyniono tylko nieznaczne

poprawki i uzupełnienia. Szczególnie gorąco
i długo debatowano nad podziałem funduszu
ze składek. Bo jak bywa w takim wypadku —

okręgi pragną mieć zasobną kasę, no, i Wy­
dział ma też poważne wydatki. Wreszcie po­
dzielono tak, żę ze składki 2,50 zł.: 10 proc,

zatrzymuje okręg, 30 proc. Wydział Główny
a reszta idzie na fundusz zapomogowy. Była
to więc kwestja wcale poważna.

W czasie obrad otrzymał zjazd depeszę z

życzeniami ze Zw. Zaw. Drukarzy z Warszawy
,,Praca Polska",

Z wnioskami nadesłanymi poszło względnie
gładko, nawet bez dyskusji uchwalono remu­
nerację dla dwóch redaktorów ,,Drukarza Pol­
skiego", organu wydawanego dla cz!onków

Stowarzyszenia. Również uchwałą zjazdu
przyłączono oddział grudziądki do okręgu
bydgoskiego.

Drukarze Polski Zachodniej cenią swych
działaczy i założycieli. To też z uznaniem

przyjęto wnioski o zamianowanie swymi hono­
rowymi członkami pp. dyr. Pawłowskiego i

Kugiina, a członkowi i założycielowi ckręgo
bydgoskiego p. Balwińskiemu wyrażono wdzię­
czność za zasługi położone dokoła stworzenia

miejscowej placówki drukarskiej.

Zjazd następny na zaproszenie delegatów
z Torunia ma się odbyć w ich prastarym gro­
dzie Kopernika.

Z wyborami również uporano się szybko,
bo tam, gdzie panuje myśl uzgodniona, niema

zazwyczaj przeszkód. I tak: na prezesa Wy­
działu Głównego wybrano p. Leona Szczepa­
niaka, wiceprezesa p. Bielasiaka, sekretarza

p. Generalczyka. Skarbnikiem pozostał p. Ko­
złowski, ponownie. Radnymi: pp. Mikulski i

Pierzgalski. Do komisji rewizyjnej weszli pp.
Szafranek, Kordylewski, Leśniewicz, Maliszew­
ski i Starczewski. Komisję redakcyjną stano­
wią pp. Kordylewski, Pierzgalski, Leśniewicz
i Matuszewicz.

Wydział Główny stanowią członkowie za­
mieszkali w Poznaniu. Po załatwieniu jeszcze
kilku spraw natury wewnętrznej organizacji, po
wnioskach wolnych i bez uchwał, winszowano

nowym gospodarzom Stowarzyszenia a w imie­
niu ,,Dziennika Bydgoskiego" złożył życzenia
nasz specjalny sprawozdawca. I na tem też

zakończono obrady, które dzięki sprężystości
i energji marszałka zjazdu p. Ratajskiego, od­
były się sprawnie i nie przeciągnęły się żyt­
nio, jak lo się zdarza gdzieindziej.

Gospodarze bydgoskiego okręgu nie zapo­
mnieli też o tem, aby przybyłym delegatom
czas w Bydgoszczy upłynął nie ty!ko znojnie,
ale i wesoło, gdyż po zamknięciu obrad od­
dano się ochoczej zabawie, przy dźwiękach
orkiestry i tańczono w miłej atmosferze sym­
patycznego otoczenia do rana,

- Ś. p. Antonina z SchrhWW TlotkWa.

Ub. soboty zmarła w Fordonie po długich
cierpieniach ś. p . Antonina Płotkowa, żona

kupca i zasłużonego działacza famtejszego.
Zmarła cieszyła się szczególną
bywatelgtwa fordońskiego, cnego ;ębiwdfb}?fc
tłumny udział wszystkich stapóW;W^^PłSfea
tacji zwłok, która odbyła się;AJ(CWty ąs?;.
wtorek popołudniu, z domu WópT przi
Rynku. Kondukt żałobny prótoąrfŻT ’ks.
Prusak w asyście ks. kurattisii Lltewsk1
i miejsc, ks. wikarego. KosfciSł
wypełniony był po brzegi bbytś’aleTśtWżńi)
które pódczas odprawianitótł^l^tnyeiit^sg
remonij, zanosiło gorące SÓodly ku ,piWi,
o spokój duszy drogiej zmarłej. Również
z Bydgoszczy przybyło wielu znajomych. W
imieniu wydawnictwa ,,Dziennika Bydgo­
skiego” złoży! stroskanej rodainie kondolen-

cje p. Jan Cywiński.
Pogrzeb śp. Antoniny Płotkowej odbył się

dziś w środę przedpoł. na miejsc, cmen­
tarzu, przy również tłumnym udziale oby­
watelstwa.

— Nabożeństwo prawosławne w cerk wi
Bractwa Petersona 4, odbędzie się 26. bm.
o godz. 19 i 27 bm. o godz. 10. (Ogólno mo­
dły za umarłych.)

— Związek Oficerów Rezerwy Koto Do­
znań osięgnął ostatnio niezwykły sukces -

.

pod protektoratem Prezydenta Rżąc,?y pospo­
litej Polskiej gościł w sali frontowe, zamką

,Poznańskiego nie tylko najwyższego d-ostoj­
nika naszego Państwa, lecz - w I
zgiełku — trzy tysiące gości,

Oficerowie rezerwy zrzes?ąnj w -Ryt! Dy­
skiem Kole uważają sobie żą p^ikt honoru

przyjmować zaproszonych do kasyna oficer­
skiego 62. pp. jaknajgplścinn?ej i w tym ce­
lu przygotowali na sdlbotę 26. bm. wszystkd,
aby wieczór karnawaftswy Wypadł/ jak naj­
efektowniej.

— Strzelan!e o nagrody Związku Podo­
ficerów Rezerwy. Staraniem obecnego zarzą­
du Związku Podoficerów Rezei?wy a zwła­
szcza prezesa p. G!azika- urzą)dzone zosta­
ły strzelania z wiatrówek o nagrody. Wczo­
raj odbyła się rozgrywka i rozdanie cen­
nych nagród. Zwy-cięsców było- 26 Pierwszą
nagrodę zdobył p. Gili Michał. Pięknie prz.e­
mówił do licznie zebranych członków pre­
zes G!azik, wręczając nagrody zwycięstw
Nastę!pnie odbyła się wspólna kaWŚ^ So­
potem tańce. Zauważyć należy, że zńi%^(t
zainicjował już drugie strzelanie o”jf%nijh;
które rozpocznie się już w nadfehódźącż
piątek. - ’”’--" -;:o;

— Policja aresztowała 1 przemytą i kn -; ts-

kobiet za przekroczenie przepis§w jMriTyj’w-’
obyczajowych i tajne, uprawiiinió nte=rząiStif
zarobkowego.

— Pożar. Wczoraj późnym wieczorem w

składzie kapeluszy Śrotzj ńskiego przy ul.

Mostowej 9, wybuch! pożar. Przebyła na­
tychmiast straż ogniowa, ogień ugasiła tak,
że szkody są minimalne. Przyczyna pożaru
na razie nie stwierdzana. Zau,waży ć należy,
że przed niedawnym czasem w firmie Sro­
czyński powstał pożar wskutek wadliwego
urządzenia przewodów elektrycznych, któ­
ry firmie poważne straty wyrządził.

- Wieczorek maskowy Harcerskiego
Klubu fportowego odbędzie się dziś w pię­
knie udekorowa,nych salach Resursy Ku,
pióckiej Początek o godzinie 8. wiccżorę/n.
Wieczorek ten niewątpliwie będzie fltryfśrja
dla sportowców, a zwłaszcza dla d;T=ze”o
harcerstwa. Pamiętajcie, dziś o w w ReiSur,
sie Kupieckiej.

1
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IiSZAJU
pozbyłem się używają- SśWRH
Obermeyera Medycy n:il nego, llISijMi" liElSuf!
gdzie dotąd wszelkie tnoe-środki oKafimły się
hezskutec/.nemi. Asyst, poczt, P, w P. Na
dodatkowe leczenie za terą sę szczególnie

używać HER h-A - Kreiąu. (4 28

PROGRAM W KINACH,
,,Macocha”. Oto tytuł :drtamafu 10-akto-

węgo wyświetlanego obecnie -pr,zez kino ,,Nowo­
ści". Treść obrazu jest dopaawdy wzruśz.ijącą
i przykuwa oko widza do obserwowania cią­
głości akcji. Udział w tym filmie bierze znany
i utalentowany artysta Hans Mierendorf. Nad

program wyświetlana jest bardzo komi;/.na
dwu-aklówka. W niedługim czasie wejdzie na

ekran arcydzieło filmowe ,,Faust" W filmie

tym rolę Mefistofelesa kreuje z wielkim powo-
dzeniem ulubieniec publiczności Emil JanrJgs.

- Księże 1 tancerka, romans w 8 aktach, z

wszystkiemi zaletami dobrej i ze smakiem uło­
żonej komedji. z sympatyczną Dorein i miłym
chłopakiem Fritsehem w głównych rolach. On,
książę, przybywa do stolicy incognito, aby
wziąć udział w życiu niekrępowanem konwe­
nansami ani przepisami dworskiemi. Spotyka
dziewczynę, skromnie odzianą, której przed­
stawia się za studenta medycyny. Z tej niewin­
nej znajomości rozwinęła się miłość, która o,

garnęła wielkim płomieniem księcia i tancerkę
jaką w rzeczywistości była owa dziewczyna i...’

piękność a nadewszystko miłość zwyciężą w

tym ładnym obrazie. Nadprogram kino ,.Kristal”
wyświetla wesołą komedię z małą Baby PeoDV
w głównej roli dziennik ar, 5.
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,a powodu przyjazdu MaiprzBwig!gteiciszcgo
" X. Prymasa sio ]Bydgoszczy.
W czwarte’k, dnia 24 bm., o godzi­

nie 7-mej wieczorem, odbędzie się w

sali ,,Ogniska" ogólne zebranie zarzą­
dów wszystkich polskich towarzystw,
organizacji i zrzeszeń żeńskich i mę­
skich w celu omówienia i ustalenia

programu uroczystości przyjęcia Naj-
przewielcbniejszego X. Prymasa w

grodzie naszym.
W porozumieniu z władzami du-

chownemi, cywi!nemi i wojskowemi
zapraszamy na konferencję wszyst­
kie zarządy towarzystw, organizacji
zawodowych, kolejarzy, pocztowców,
oraz towarzystw żeńskich w celu
wspólnego omówienia i ustalenia
programu.

Nie wątpimy, że wszystkie zrzesze­
nia polsko-kato!ickie wyślą na kon­
ferencję swych przedstawicieil.

Zarząd Konferencji Prezesów:
W. Fiolka, sekretarz. A . Czarnecki, prezes.

Obniżenie stopy procentowej.
Banki jpaństwowe, tj. Bank Gospodar­

stwa Krajowego, i Państwowy Bank Rolny,
w związku z obHiżSeniem stopy procentowej
Bartku1 Polskiego w najbliższym czasie zni
ża stcfpę procentowa od udzielanych kredy­
tów na ll% w stosunku rocznym.

Peiięadacja wyższego urzędnika w Gdańska.

"^,Miejskiej Kasie Oszczędności w Gdań­
sku wyłhWto sprzeniewierzenie na sumę o-

ikoło 400 guldenów. W związku z tem,
ares^tęwano jednego z wyższych urzędni-

-ków’”kasy Husbprberga, oraz dwóch jego
wspólników. (Jest to już czwartą z rzędu
kasa’?oszczędności na obszarze W. Miasta.

JrtópnA-^’ ofiara oszustów na wielką skalę).
Wyjaśnienie.

W ,,Dzienniku ’Bydgoskim" nr. 176, środd,
dnia 4 sierp.nia 1936, pojawiła się notatka p. t,
,,Nieco z gos^odadfiri w Instytucie Rolniczym w

Bydgoszczy", ’w kt.órej zrobiono zarzut, że go­
spodarstwo r^bneo na Wilczaku, znajdujące się
w zarządzie Państwowego Naukowego Instytutu
Rolniczego przetdsliawia obraz dość smutny.

.Zarzut ten je!st riSeegodny z stanem rzeczy­
wistym, jak to- st!wierdziła ekspertyza p. dr. T .

Spiczskowa, pijolesora rybactwa Uniwersytetu
Jagiellońskiego, pzzeprowadzona na prośbę
Kiero’wnictwa Pracowni Rybackiej P. N . L R.,
a opie^j;ącą się na wizji lokalnej gospodarstwa,
zbadania, sprawy na miejscu oraz zaznajomie­
niu się z^dokumenćasai i księgami gospodarstwa
w dniach od 28 do 29 grudnia 1926 r,

, ekspertyzy prof. Spiczakowa wynika, że

gą^pdarstwo jest prowadzone całkowicie ra-

cjc^ffeieł ,ię ę,bjęte w stanie ruiny przez Pra-

,P N. I. R, zostało przez Pań­
stwowy Sfeąikowy Instytut Rolniczy zremonto-

wane f ,że-pomimo spełnienia roli gospdarstwa
doświadczalnego dla celów Pracowni Rybackiej
P. N, I. R, jśtet1 również stacją zarybkową d!a b.

dzielnicy pnijsRiej w rozmiarach nie mniejszych
aniżeli mh!o"óe miejsce za czasów niemieckich.

Z ŻYCIA TOWARZYSTW.

Chrzęść. Zjedn. Zawodowe. Zebranie zarzą­
du okręgowego odbędzie się w czwartek, dnia
2J bm. o godz. 7 w sekretariacie.

Tow. Młodzieży ,,Monsalvat". Dziś, w środę,
23 bm. zebranie zarządu u p. Kleina, ul. Toruń­
ska 157. Komplet konieczny.

Tow. Miłośników Sceny. Dziś, w środę, o

7 wiecz. próba teatralna w salce p. Żólkiewi­
cza. ul. Śniadeckich 18. O godz, 6 tamże zebra­
nie zarządu.

Towarzystwo Kupców Detalistów branży
spożywczej. Zamówienia oraz gotówkę na sma­
lec, wyroby S. Lichta i Mila przyjmuje i i dzie­
ła informacji do soboty południa Bank Ludowy,
Stary Rynek 11. teł. 938.

Od Towarzystwa Właścicieli domów w Byd­
goszczy. Przypomina się członkom, że deklara­
cje do podatku dochodowego za 1926 rok mu­
szą być najpóźniej do 1 marca br. złożane w

Urzędzie Skarbowym. Gdyby zeznania nie zło­
żono, lub złożono je po terminie, wymiar po­
datku będzie uskuteczniony na podstawie ma-

terjału, jakim władza rozporządza. Formula­
rze dla deklaracji podatkowych wydaje Urząd
Skarbowy przy ul. Jagiellońskiej. infor nacji w

sprawie wypełniania deklaracji udziela się
członkom w biurze Towarzystwa przy ul. Ja­
giellońskie; lr. 25, we wtorki, czwartki i roboty
cd godziny 5 do 7 popoł.

Tow. Uczniów Kupieckich 25 bm. odbędzie
się plenarne zebranie w sali Resursy Kupiec­
kiej o godz. 8 wiecz. Uprasza się o liczne

przybycie.
Związek Pracowników Kupieckich. W śro­

dę 23 bm. o godz. 20, plenarne zebranie w sali
hcfelu Lengninga, ul. Długa 56. Na porządku

Tow. Czeladzi Katolicki:;. Nadzwyczajne
walne zebranie w środę, 23 bm. o godz. 7,30
w Domu Czeladzi. Na porządku obrad sprawo­
zdanie z działalności zarządu Domu Czeladzi.

Bezwzględnie komplet pożądany.

TARGOWICA MIEJSKA
Urząd swe sprawozdanie targowe

Komisji Notowania Cen.
Poznali, dnia 15 2 1927 roku.

Spędzono wołów - buhaji - krów -

bydła li7świń 209 cieląt 416 owiec 240
Razem 3414 zwierząt.

Bydła:
Woły:

pełnomięsiste wytuczone woły od lat 4-7
146-152

młosze mięsiste niewytuczone i starsze

wytuczone —134
Stadniki:

pełnomięsiste młodsze 131-138
miernie odżywiane młosze i dobrze odży­

wiane starsze 120-126

Jałówki i krowy:
pełnomięsiste wytuczone krowy najwyższej

wartości rzeźnej do 1 7 141-J5Ó
starsze wytuezone krowy I mniej dobre

młodsze krow’y i jałówki 131-140
miernie odżywiane krowy i jałówki 116-120
liełio odżywiane krowy i jałówki 70— 100

Cielęta:
najprzedniejsze cielęta tuczne 150-16f
średnio tuczone cielęta i najprzedniejsze

ssaki 140-144
mniej tuczone cielęta i dobre ssaki — .30

liche ssaki — 120

Owce:
Opasy chlewne:

jagnięta tuczne i młodsze skopy tuczne
42-146

starsze skopy tuczne, liche jagnięta i do­
brze odżywiane młode owce 130—i 36

Świnie:
pełnomięsiste od 120—150 kg. żywej wagi

204-208
W ,, 100-120 ,, żywej wagi

-20
w ,, 80-100 ,, żywej wagi

192-196
J?- świnie ponad 80 kg 184- . 8 6

maciory i późne kastraty 160-20

Przebieg targu spokojny

Ceny podawane Izbie przemysłowo­
handlowe! w Bydgoszczy.

Bydgoszcz dnia 22 II 1927 ro iu.
Cena za 100 kg. od zl-do zl
Pszenica ......................... .... 48.00 -50.5(
Żyto ........................... 38,00-392"
.Jęczmień na paszę ....... —32.5C

Jęczmień browarny. 34,50—36 .50
Groch polny ....... . . 4i .00 -46,00
Groch wiktorja ....................... 76,00-83,00
Owies -

..................................... 29,00- 3 .00
Ziemniaki fabryczne . . -7,00
Otręby pszenne........ —28,00
Otręby żytnie ..... ... —5 8,00
Mąka pszenna 65% wł. worka - - —

Mąka żytnia 70”/0 wł. worka 1 - —

Mąka żytnia 65 /n wt. worka . .

—

Tendencja słabsza

Ceduła Urzędów Giełdy Pienlę2ne|
w Poznaniu.

POZNAŃ dnia 22 lutego 1927 roku.

PAPIERY PROCENTOWE

3 i pół - 4 proc, oblig. prowlnc. ze stem­
plem skarb, niemieckim 79,-80,
S’/u dolarowe listy Pozn. Ziem. Kred.

-7,90 (za 1 dolar.
5 ! Pożyczka konwersyjna - 0.58’ ’2
8’/0 listy zastawne 146.80 plus kupon Ban­

ku Rolnego ( 85— zł w złoeie)
AKCJE BANKOWE

Bank Związku Sp. Zarób. I—XI em. 11,50
-1 1,70

Bank Ziemian I-V em. 2,25

AKCJE PRZEMYSŁOWE

Arkona I-V em. 2,ID
Cegielski H. I . em. 38,-40
Centrala Skór 28,-30,20
Hartwig C. I em. 28,-
Herzfeld Viktorjus I em. 34,50-35
Dr. Roman May I-V em. 61,50
Pieehcin Fabr. Wapna i Cement. I em 6,50
Tri I-III em. -23 ^0
Unja (dawniej Yentzki) I-III ex kup. 9,75
Wisła, Bydgoszcz I—III em. 5,50
Wytwórnia Chein. I- III em. 0,70

TENDENCJA nieco mocniejsza.

Bank Polski płaci! dnia 23. 2 . br. za:

dolary amerykańskie 8,89 8.90

funty szterlingów 43 31

franki szwajcarskie 171,75
franki francuskie 34,83
marki niemieckie 211,18
guldeny gdańskie 171,8G
szylingi austrjackie 125 88

liry włoskie 38,92

— Wartość zło’a. Minister skarbu usta­
lił wartość 1 grama czystego złota na

dzień 23. lutego na 5 zł., 94,84 gr.

KALENDARZYK TEATRALNY.

Środa 23. 2 . Major ułanów.
Czwartek 24. 2 . Tajemnica powodzenia.
Piątek 25. 2 . Pociąg - widmo (ceny zniżone).
Sobota 26. 2 Mandaryn Wu (premjera).
Niedziela 27. 2 . g. 4 pop. Major Ulanów

(ceny zniżone).
Niedziela 27. 2. g. 8. w. Mandaryn Wu.

— Stan wody na Wiśle wynosi! w dniu
23. bm. rano: Warszawa 80, Płock 70, To­
ruń 51, Fordon 64 Chełmno 42, Grudziądz
78, Korzeniewo 1,13, Piekło 26, Tczew 54,
Einlage 2,26, Schievenhorst 2,26. Kra płynie
gęsto.

wiersz tłusty 20 groszy, każde
dalsze słowo 10 groszy 5 cyti - 1 s!owo -

Sffl t. w. z, a o każde etanowi słowo.

Napisowy
dalsze sio’ DROBNE OGŁOSZENIA

Ogłoszeń a wię.sze pod niniejszo rubrykę oblicza się na mm. o !IG% drożej

Ola poszukujących posady 20 7r zniżki -

Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny 9
przed południem.

Polecenie.
Mam zas^yt polecić biu­
ro pośredńK?° Sołtysiak
i Świtałski w JJakle, jako

rzetelne i go­
dne zaut.’owii. Przez’ po­
wyższe Biuro nabyłem !
majątek ziemski podług/
mego życzenia. Cezary
Golozewski, Janowo,, pow.
Bydgoszcz. (IF-1912

Uu.’Hgnl
Sanowna BubM. przyjmuję
wszelkie gatunki skóry
i garbuję na biało dobrze
i tanio. Ceny ?są zniżone.
Od lisa skórka: § zł.
9owcy , 3-6 9
. tchórza v 1-2 .

. kuny B 5-10 ,

B kota , 1-2 ,

o psa , 6-7 ,

. kozy B 5-6 ,

. sarny , 5-6 ,

9dzik,świni, 10 ,

Bydgoszcz, Przyrzecze 2,
I piętro. (3998

Maskowy
eleganc.ki kostjum wypo­
życzę. Śniadeckich 51,
I ptr. (F-1938

Maszyny
do szycia, Singera i inne
krawieckie, szewekie i
damskie, od 50—300 zł
pod roczną gwarancja,,
meble, zegary, wóziki
dziecięce i inne przod-
mioty poleca Dom Handlo­
wy Górnoślązaków, J, Ku-
berek, Bydgoszcz, Śnia­
deckich 6 a. (4024

Maskowe
kostiumy wypożyczam w

cenie 8 zł. Toruńska 1-6.

Śniegowce
kalosze, wszelkie artykuły
gumowe naprawia Szarow­
ski, Dworcowa 10. (F-1937

K’łPMBWZl }l

Dom
II-piętrowy, dwie oficyny
budy-nek gospodarczy i
ogród owocowy. Czynsz
miesięczny 400 zł., korzy­
’stna sprzedaż w śród­
,mieściu. Cena 6P.0C0 zł.
’Domki od 3=10.CC0 zł. po­
leca i przyjmuje biuro
,Rekord", Hermann Fran-
kiogo 3, przy Placu Tea­
tralnym, (F-1939

Okazja!
Kamienica il piętr. nowa

skanalizowana sprzedam
spiesznie przy wpłacie zł
5 (.00. ,Ziemianin’ Św.
Trójcy 30, f4009

Skład
kolonialny z 3-pokojowem
mieszkaniem w centrum

mi; sta, czynsz mały, z to

warem, meblami lub bez

korzystnie, wiele innych
składów, restauracje, domy
ma jątki małe, wielkie mły­

ny poleca Szkodlarski.
Dworcowa 53. (3983

Sk!ąd
kolonjalny w biegu z miesz­
kaniem tanio sprzedam
Także skład rzeźuicki. Wiad.

Doliński Bydgoszcz, Hotel

R;oś pokój 10, 41-03

Pies
wyżeł, śliczny okaz suka,
doskonały w polu, 3 lata
stary, natychmiast tanio
na sprzedaż, ł.askawe zgl.
pod ,Helios’ Now? (Po­
woi za). (4083

Bern;rlyn
na sprz.edaż. Wiadomość
16gp. ułanów, 1 iuro I szw.

(4002
1 wóz

roboczy 21/.,” u/ywany lecz

w dohrym słan’e. I mały
wózek ręczny 4-kotowy
plattforma na sprzedaż
irodzka 31, (40; 5

Na sprzedał
rower męski. Kujawska
nr. 11, I p. prosto. (4014

Bryczką
korzystnie sprzedam. Za-
|)ytać Hetmańska 35.

(F-1942

Ęf kupnm 51
Inspektowych okien

16 używanych najlepiet
żelaznych potrzeba. C’,
do Dz. Bydg. pod -In-
spekta’. (4030

E
POSADY

SSfcffii

Pierwszorzędny
Duet lub Trio może się
zgłosić od dn. 1. 3. 27 r.

Hotel Prieoe, Chojnice.
4017

Kilku
wojażerów natychmiast
potrzeba do spizedaży za­
bawek dziecięcych. Zgł.
Nowodworska nr. 24, I p.

prawo. (4010

Wojaier o Inkasent
który zechce zabrać po­
bocznie dobry artykuł z

branży towaru w krótkich,
natychmiast z małą kau­
cją poszukiwany. Spiesz­
ne zgłosz. pod j,B. B .’ do
Dz. Bydg. (4012

Kucharka
znająca kuchnię warsza­
wską potrzebna od 1. III.
br. Zgłaszać się tylko z

dobremi świadectwami.
Millner, u ł.Gdańska 88, w

godz. 3-5. (F-1945

Potrzebna
dochodząca. Bocianowo 6.
I ptr. lewo. i4C08

Ekspedjentke
rzeźnicką. sumienną znają­
cą dobrze swój zawód, do
samodzie nego prowadze­
nia fdji po/zukuje od 1. 3 .

1927. Jan Kuchliolż mistrz

rzeźnieki, Grudziądz, uli”a

Pańska 21. Tel. 325. (4045

Starsza
uczciwa dziewczyna po­
szukuje posady (bez spa­
nia); może się zająć i go­
towaniem. Zgł. Choło­
niewskiego (Podgórze) 4,
parter prawo. (4023

Pomocników
fryzjerskich poszukuje E.
Kessin, Grunwaldzka 7.

(3823

Ep"osa"d y’
poszukują

Inteligentna
zdolna panna, dla całko­
witego wydoskonalenia s ę
w zawodz:e fotograficznym
poszukuje zajęcia w pier­
wszorzędnym zakładzie

głównie retusz) Of pod
,Retusz’ do Dz. Bydg.

4047

Krawcowa
poszukuje szycia u siebie
lub do pomocy pani. Of.
pod .Inteligentna" do Dz.
Bydg. (4032

KsiąSkowa-kasjerka
beg!a w poskini i me

mieckim, pisząca na mnszy-
I nie, poszukuje odpowie

I1 dniej posady. Miejscowość
obojętna Oferty pod ,A i’.’
do i)zien Bydg. (3911

1-
Dziewczyna

|uczciwa i rzetelna, która
mnie gotować poszukuje

i zajęcia od 1. 3. tylko w

jmieście. Adres wskaże
,Dz. Bydg. (4011

Szofer-ślusarz
z dobremi świadectwami
poszukuje posady. Ofer­
ty ,T. Sz." do Dz. Bydg.

(4007

Skład
z oknem wystawowym

przy ul. Jagielloński.ej, z

dwoma ubikacjami na pra­
cownię, ewent. z 2-3-po-
kojowem mieszkaniem za­
raz do wynajęcia. Zgło­
szenia Przybylski, Gdań­
ska 15. (F-1941

2 ubikacje
ce się na warsztat

lub składnicę, zaraz do
wynajęcia. Gospodarz, ul.
Kościuszki 58. (4015

Skład
z urządzeniem, w cen­
trum miasta, przy ulicy
Gdańskiej do wynajęcia.
Oferty do filji Dz. Bydg.
Dworcowa 2 pod ,Skład”.

(F-1943

Skład kolonjalny
do wydzieizawiema pod ko­
rzystnymi warunkami, do

bry punkt egzystencja pcw
nu. Wiad. Ma/orowicz Jas

aa8 (.4006

MIESZKA

Nowo wybudowane
3—4-pokojowe mieszkania
przy ruchliwej ulicy sa

zaraz do wydzierżawienia.
Czynsz za rok z góry.
Refiektanci, którzy mogą
wypożyczyć kilka tys. zł.
mają pierwszeństwo. Of.
z podaniem zawodu skie­
rować do filji Dz. Bydg.
pod ,,Gospodarz". (F-194

Poszukuje
3—4 -pokojowe ’o mieszka­
nia wśródmieściu, wprost
od gospodarza. Dzierża­
wę płacę za rok z góry
Zgłosz. do filji Dz. Bydg
pod ,,P. 340 k (F-1946

Pokój
z kuchnią wprost od go­
spodarza poszukuję, dam
450 zł. pożyczki, lub za

dwa lata dzierżawę, po­
dług umowy. Adr. wska­
że Dzień. Bydg. 4901

Mieszkania
2-3 pokojowego w śród­
mieściu, poszukuję za do­
brem wynagrodzeniem. Of.
pod ,Ś. K. 58” do filji
Dzień. Bydg., Dworcowa
nr. 2. (4C1C

. Pokój
umeblowany do wynaję­
cia. Warszawska 4, II
prawo. (4022

Pokój
umebl. dla 2 osób z u-

trzymauiem do wynaję­
cia. Sienkiewicza nr. 5-?,
T utr. prawo. o?itetii(3989

Pokój
dobrze umeblowany do
wynajęcia. Gdańska 53,
panter,’ Dobratz. (1ŁS0

2-3000 zł
wypożyczę. Zgl do Dz. F?,
pod ,Współpraca”. (3961

Zgubiono
na dworcu p rtfcl z wszei-
kiemi pan erami osobiste-
mi i wojskowemi, z go­
tówką 42 zł. Uczciwego
znalazcę uprasza się o od­
danie. Papiery wojskowe
w razie nieoddania unie­
ważnia się. Józef Bla-
chowski, Ustronie nr. 8 .

8996

2 2500
pożyczki z dobijm opro­
centowaniem poszukuje po­
ważny fachów ec. na po­
siadłość w Bydgos?.c/y bez

długu na h’potekę. Oferly
pod ,Pewność’ do Dzień.

Bydgoskiego. (3995

300 zł.

pożyw,ki poszu’;uję na

do,uy zastaw i procent.
Łask. zgł. proszę skiero­
wać do Dz. Bydg. pod
P. 300’. (4018

Wspól!n!!(a
kapitałem 5 ((JO zł do

kładu delikatesów w naj­
lepszym punkcie Byd
goszczy Doszukuj- . O,er!y

o fili ”- Bydg I)worco-
w2.,id A’spó;n k 50, O’.

Ogłasza!cie!!!

iennil



Nr. 44. ,,DZIENNIK BYDGOSKI" czwartek, dnia 24 lutego 1926 r. Sir. 11.

załatwia wszelkie, choćby
najtrudniejsze sprawy są­
dowe, karne, procesowe,

spadkowe, hipoteczne,
waloryzacyjne, kontrakto­
we, spółkowe, najmu, ad­
ministracyjne, podatkowe,
ściąganie należności itd.

St. Banaszak,
b). flesz)OTs!!iB!jo 2. Tel. 1304

Długoletnia praktyka.
27310

P0LESERIA )S

3

Okazja
160 mórg pszennej, bu­
dynki minowane dobre,
4 dobre konie, 5 krów,
jałowizna, świnie, drób,

martwy nadkompletny.
Cecna włącznie z długami
18.000 zł. wpłaty 10.000 zł.
12 mórg dobrej ziemi, z

dobrymi budynkami, in­
wentarzem, p’rzy mieście

i stacji 4.000 zł., wpłata
do umowy. I wiele in­
nych gospodarstw poleca
i przyj. Biuro -Pogoń,
Dworcowa 80, telefon 1815.

Zapewniona egzystencja!
Z powodu nieszcz. wypadku
sprzedam fabrykę w pełnym
ruchu 20 mas/yn, 2 motory
z nieruchorn., w’ centrum

miasta, dużo zamówię
15000.— zł. Oferty pod J. B
do filji Dziennika Bydgosk
Dworcowa 2. (F189

KśosSs
z towarem w pełnym bie­
gu korzystnie na sprze­
daż, ul. Gdańska nr. 69 .

(F-1911

Majątek
250 mórg pszenn
czanej ziemi, inw

inwentarze i

Na raty
zęby sztuczne. leczenie i
plombowanie. Niezamożn.

znaczne ustępstwo Duszyń­
ska. dentysta. Śniadeckich
ur 20. (22565

Plany
nieprzemakalne w każdej
wielkości na składzie,
Hurtownia Tow. Włókni­
st.ych R. Stobiecki, Stary
Rynek 29, tel. 49. (3397

PfeMtef

Przy dogodnych
warunkach polecam:

kompl. jadalnie, sypialnie,
kuchnie iako też pojedyn­
cze meble, szafy, stoły,
łóżka, krzesła, kanapy,
fotele, biurka, lustra, salon

mahoń, i inne przedmioty.
Piechowiak, Długa nr. 8,
tel. !(jol 118573

Sfłssfcefa uleczalna.
Fenoinalny wylazek ,ĘU-
FONJA’ zademonstrowa­
ny specjalistom. Sami się
w domu weleczycie z przy­
tępionego słuchu, szumu i
cieknięcia z uszów. Licz­
ne podziękowania. Pou-

cza’ącą broszurę wysyia
bezpłatnie na żądanie.
,EUFONJA’ , Liszki pod
Krakowem. (3951

Wyszywa
i haftu e szybko i tanio
W. Spalenisk, Stawowa
nr. 10, Wilczak. (3974

PtEfiSŁE

Najtańsze źródło zakupu
kompletnych jadalni, po­
koi męskich, sypialni, ku­
chni. oraz mebli pojedyn­
czych 1 wyściełanych so­
lidnego wykonania na do­
godnych warunk. poleca

Ignscy Crainert,
Bydgoszcz,

Dworcowa 8. Te!. 1921

Majątki
4000 mórg w Poznańskim

bonitacja 2 mk.. pałac 16

pokoi, . kompletny martwv

i żywy inwentarz, 4 km. od
stacii. 2 od szosy, cena

800.000 zł: wołały ’400 000

Majatek 3000 mórg w kon­
gresówce. ziemia pszenno
źyln a, dom mieszkalny 9

pokoi, kompletny martw’y
i żywy inwentarz szosa w

miejscu, do stacji 9 km
cena 550.000 zł. wpłaty
350 0C0 zł Maiątek 2500

mórg, bonitacji 2 mk. dom

mieszkalny 14 pokoi, kom­
pletny martwy i żywy in­
wentarz, od miasta 15 km.

stacja i szosa w miejsc.u
cena 350.000 zł. wpłaty
200.000 zł. Majątek 20C0

mórg, bonitacji 3 mk. pałac
15 pokoi, żywy i martwy
inwentarz kompletny, cena

600.000. wpłaty 300 COO zł

Majątek 1600 mórg, boni­
tac.ja 2,50 mk., dom mies-

kaloy 9 pokoi, żywy i mar­
twy inwentarz komp’etny
cena 130.000 zł. i 2O.OoO
ctr. żyta płatne za 6 lat.

Majątek 1300 mórg, boni­
tacji 1,80 mk., pałac 15 pokoi
żywy i martwy inwentarz

kompletny cena 250000 zł

wpłaty 150 000 zł Maiątek
1000 mrg. bontacji 5 00 mk
dom mieszkalny. 9 pokoi,
żywy i martwy inwentarz,
nadkompletny cena 350000
wpłaty 200 0Ó0 zł. Majątki
700, 650. 500. 400 , 400. 350
300 mórg i wielki wybór
innych młynów poleca na

dogodnych W’arunkach

,Polon a4, Bydgoszcz, Dwór
cowa 17, Tel. 698. (372 Z

gospodarstwo
8 mórg ziemi, 2 mor;
łąki, budynki, sprzeda
Loszkowska, Prądy 7.

poczta Bydgoszcz. (F-1900

nej ziemi, budynki
wentarze dobre,
13.000 zł, wpłaty 8 0

gody, wy,_ .

Na odpowiedź proszę do­
łączyć znaczek 40 gr.
Karólsfei, Laski - małe,
wiat Żnin. (g

Okazja S
Dom z wolną pieką
za 9.000 zł na sprzedaż.
Sokołowski, P)ac Woj no­
ści 2. (F-1881

Dom
z wolnym składem i mie­
szkaniom za 8.000 zł na

sprzedaż. Sokołow’ski, Pl.
Wolności 2. (F-1882

Młyn
w’odny i 60 mórg ziemi,
Ieden k’m. od stacji, za

60.000 zł na sprzedaż. B’uro
Centralne Nowakow’ski,

Dworcowa 69. (F-1885

Baczneńćl
Kto chce korzystnie kupić
lub sprzedać niech się
zgłosi do Sokołow/skiego
Plac Wolności 2. (F-1899

z ogrodem wśródmieścin
6 000 zł., wpłaty 3 000 zł.

sprzeda ,Renoma’, Po­
morska 1. (F-1019

Dcm
z ogrodem blisko wełnia­
nego Rynku z powodu
wyjazdu korzystnie na

sprzedaż. Wiad. Ks. Sko­
rupki 97. Wilk. (3991

Tekarstwo
w drzewie, byd goszcz, ulica
Pomorska 10. Wszelkie wy­
roby, także flamandzkie
masowe wykonuje W. Ku­
chowicz, (F-19j2

Kartowan(e
plisowanie

w deseniach najnowszych
wykonuje szybko i po ce­
nach najniższych. Pliso-
wnia sukien damskich, ul.
Gdańska 58, Śniadeckich
nr. 24, przy Placu Pia­
stowskim, ul. Dworcowa
nr. 95a, Jagiellońska 4,
skład kapel,, Jackowskie­
go 18, II ptr., ul. Gdań­
ska 141, Materjał może

być pocztą przesyłany.
(3494 ,

Akuszerka
M Szubaitowska przyjmu­
je nadal zamówienia z ka­
sy Chorych i prywatnie.

3963

Krawcowa
przyjmuje eleganckie su­
knia do szucia po cenach

prz,ystępnych. Zgł. Pro­
menada 11, I pr. (F-1872

Dzielna
krawcowa po eca się poz
dom. Kwiatowa nr. l , l, ptr

(F-1923

Akuszerka
Gry fkowska, prywatna kli­
nika d!a położnic, przyj­
muje także z Kasy Cno-

ch. Długa 5, tel,rych Długa 5,
(3976

1673.

Eleganckie
kostjumy maskowe wy­
pożyczam. Ossolińskich
nr. 10, II ptr. praw . (na­
przeciw gazowni). (3992

’

Korzystnie
na sprzedaż! 500 mórg
buraczanej ziemi za cenę
200.000 zł,, wpłaty 60-
70.000 zł., 400 mórg pszen­
nej ziemi, z elektrycznem
oświetleniem za cenę
150.000 zł,, na sprzedaż
tylko z powodu regulo­
wania stosunków familij­
nych, wpłaty potrzeba
80.000 zł., 240 mórg ziemi

buraczanej z kompl. ży­
wym i martwym inwen­
tarzem za cenę 80.C00 zł,,
przy w płacie 40-50.000 zł.
Na powyższych mająt­
kach przeciętnie 5,00 mk.

bonitacji. Prócz tego ma-

my wiele innych mająt­
ków’ ziemskich jak i prze­
mysłowych polecają Soł­
tysiak i Świtalski, Nakło,
ul. Ks. Skargi. (F-1913

Około 40 mórg.
dobrej łąki kanałowej, za­
wierającej ciężki, czarny
torf jest w całości, lub
częściowo na sprzedaż.
Of. kierować pod ,Łąka,
do Dzień. Bydg. (3821

Fabryczne
zabudowanie z bocznicą
okazyjnie na sprzedaż^
Zgłoszenia do filji Dzień.

Bydg. pod ,F. Z,° (F-1797

Młyn wodny
przemiał 200 ctr., stale w

biegu, przytem 160 mórg
dobrej ziemi, budynki

wszystkie I kl. 80.000 zł.,
wpłata do umowy. Młyn
wodny 70 ctr. przemiał,
przytem 42 morgi ziemi
na Kujawach 35.000 zł.,
wpłata do umow’y. I inne

poleca i przyTnuje Biuro
. Pogoń", Dworcowa 80,
telefon 1815.

Dom
piętrowy, z wolnem mie­
szkaniem 4 pokojowem i

kuchnią, w tem l/2 morgi
łąki i !/2 morgi ogrodu
owocowego zaraz na

sprzedaż. Więcbork, Stc
czka 9. pow. Sępólno. i

(3595 i

Dom
4-piętrowy, nowoczesny,
cztery składy, winda,
czynsz miesięczny 2.000 zł.
w centrum Bydgoszczy
18.000 dolarów’ . Dom

dwupiętrowy, narożnik
30.000 zł. Szarek, Dw’or­
cowa nr, 90, tel. 1909.

(F-1918

Fryzjerski zakład
za 2 500 zł. w centrum

sprzeda ,Renoma”, Po­
morska 1. (F-1921

Skład
przy ul. Długiej za 6 000
zł. sprzeda ,Renoma”. Po­
morska 1. (F-19 0

Skład
gałanterji i papieru w’ Na­
kle, przy Rynku, dobrze

zaprowadzony, z miesz­
kaniem, tanio na sprzedaż.
Wiadom. Kamiński, Byd­
goszcz, Dworcowa 84."

8840

Skład kapeluszy
z 3 pokojami, w mieście

powiatowem na Pomorzu
zaraz na sprzedaż. Po­
trzebne 3-4 tys. zł. Of.
do Dziennika Bydg. pod
,Skład kapeluszy” (3912

Piekarnią
piec patentowy, duży ogród
O" ocowy, w dobrem poło­
żeniu. za 16000 zł, sprzeda
Nowakowsk’, Dworcowa 69

(3971

Ubranka
do Komunji św., spodnie
do pracy sprzedaje tanio
Jan Wilczewski, Byd­
goszcz, Św. Trójcy 22a.

(1591

Garnitur młecarniany
z lokomobilą ,Lanca” na

sprzedaż. Zgł. pod ,K. B. F”
do Dz. Bydg. (3955

Okazja!
Rower z wolnym biegiem,
prawie nowj’ 78 zł i śrub-
sztak za 17 zł na sprze­
daż. Pomorska 60, w po­
dwórzu. (3885

Ka sprzedaż
maszyna siod!arska uży­
wana lecz w bardzo do­
brem stanie, korzystnie.
Gdzie? wskaże Dz. Bydg.

(3956

Krśesła fryzjerskie
zaraz na sprzedaż. Zgło­
szenia pod ,3958” do Dz.

Bydg. (3958

Motocykl
z przy-zepka angielski
. Dualas" 2-"ylindrowy (iak
nowy) korzystnie na sprze­
daż. 8. Fritzkowskł, Mogilno
Plac Wolności 19 (3967

Buraki pastewne
150 centr., a 3 zł. sprzeda,
przyimę 12 szt. bydła na

odżywienie. Folwark

Czarnówka, ppcz. Fordon,
pow. Bydgoski. (F-1844

Bardzo koi’systnle
na sprzedaż repozytorjum
4 mtr., tombank 31/, mtr,
Wiśniewski, Mostowa 7.

(F-1926

Duży wózek
d.ziecięcy i 3 metry ma­
teriału na sprzedaż, ul.
Gdańska 148, sklep. (3965

P!arsSm o

czarne, krzyżowe, korzyst
nie na sprzedaż. Koerdt.
Król. Jadwigi tb, parter.

(F-1917

. Motocykl
1lz2 P S., prawie Dow’y. go­
lowy do jazdy, sprzedam.
20-go Stycznia 29 lii piętro
prawo od i2—2 i 5—7.

(F 1930

Ka sprser?śsż
różne meble, jak fortepjan,
wóz roboczy i 2 pary
szorów. Skład komisow’y,
Chrobrego 12. (F-1853

. Maszyna
do pisania sys’etn u ,Idea!18,
w dobrym stanie, tanio na

sprzedaż. Koideckiego la,
1-sze piętro. (396t

Wóz:ek

dziecięcy tanio sprzedam.
Wiadomość Gdańska 137.
skład kapeluszy. (F-1898

Fotele
klubow’e, skórzane, kuplę.
Oferty Bydgoszez Poste
restante ,Bronisław’.

(F-1928

Aparat automatyczny
do odciągania wody sło­
dowej i limoniady, ńadaje
się także do odciągania
piwa na sprzedaż. Mazur,
Skoki, pow. Wągrowiec.

3871

Kup!ę
zaraz ca. 500 metrów szyn
kolejek prof. 45-65 m/m,
w długości od 2 6 metr.

Fabryka Siatek drucia­
nych, Inowrocław, Toruń­
ska 10. Telefon 595. (3986

Poszukuje
kompletnego urządzenia
rzeźnickiego. Zgłoszenia
pod ,Rzeźnictwo’ do Dz.

Bydg. (8957

Futro
męskie na wyższą osobę
kupię zaraz. Oferty do tilj
Dz. Bydg. Dworcowa 2 pod
,Futro". (F-1907

Kupuję
stale ponajwyższycb cenach
wszelkie używane meble
także mahoniowe, biurka
stoliki do serwów., dyw, ny.

’

Za maszyny do szycia p!acę 6
do 200 zł. Jakubowski, c

Okolę, Jasna 9. (3902 r

Koniczynę 1

czerwoną kupujemy, naj
chętniej od producentów’
i płacimy natychmiast
gotowką, najwyższe ceny. z

Opróbkowane oferty uprą- c

szamy pod ,1886” do filji 7
Dzień. Bydg. (F-1909 1

Kurs handlowy
4 mieś, na praktycznych
kursach handlow’ych w

Bydgoszczy, ul. Chrobre­
go 7. (dom własny) rozpo­
czyna sie z dniem 1 mar­
ca r. b. Zgłoszenia przyj­
muje Dyrekcja w godz.
od 12-1 i od 4-7. Jan
Hennes. (3814

Udsfeiam
łekcyj polskiego oraz przy­
gotowuje do niższych klas
gimnazhim. Zgło’sz . Sie­
miradzkiego 5, I p. lewo,
od godz. 16-17 . (3873

Obywatelom
pragnącym dobrze władać

językiem polskim, udzie­
lam pomocy. Przygoto­
wuję do gimnaziów. Kto?
wskaże filja Dzień. Bydg.

Aneielka
udziela Jekcii osobno i w’

komplecie. Chrobrego 18,
I ptr. lewo. (3816

Stenografji
w’yucza darmo, listow’nie

Redakcja Stenografa Po!

skiego, Warszawa, Szezy
gla 12. (3116

Ekspedientka
w’ymow’na potrzebna. Of.
szczegółowe pod ,Dzielna
do filji Dzień. Bydg.

(F-1903

ekspedjentka do interesu

rzeźnickiego potrzebna od
1. 3. 27 . Zgł. pisemne do

filji Dzień Bydg. pod
,P. R.” (F-1902

Sfułsca
znająca warszawską kuch

nię, oraz do wszelkich

prac domow’ych, może się
zgłosić. Wilczak, Nakiel

ska33,Ip. (3981

Potrzebny
zaraz pomocnik szewcki
na pracę damską, męska
szyta i drewniaki.’ Czwój’
dak, Trzemeszno. (3907

Dziewczyna
od lat 14-16 dochodząca
do wszelkiej pracy domo

wej potrzebna. Gdańska
nr. 54, 11. Bodyńska. (3960

Kino-apsrat
w zupełnym komplecie,
tanio na sprzedaż. Józef

i Włudarski, Toruń-Mok-re,
(Podgórna 22a. (5616

Kupią
skład kolonjalny z ob-
szernem mieszkaniem w’

Bydgoszczy. Erdman,
Osielsko, pow. Bydgoszcz.

(F-1854

Akcje
Banku Polsk iego kupuję po
80 zł. Qferty pod ,,Bank
Polski’1 do D/en, Bydg.

(2164

Potrzebny
młody pomocnik ogrodni­
czy, kawaler, który już
w-’ szklarni pracował, maj.
Płutowo, poczta Kijewo
Pomorze. (F-1915

Pierwszorzędna
kucharka-gospodyni, któ­
ra wykwintnie gotuje po­
trzebna od 1 marca" r. b.

maj. Płutow’o, poczta Ki­
jewo - Pomorze. (F-1914

Dziewczę
przychodnie potrzebne. —

Lipow’a nr. 3 . Sokołowska.

(F-1933

Uczciwa
poslugaczka dochodzącą
notrzebna zaraz. Zgł. do
Dz. Bydg. (4046

Poszukuję
panny do dz ecka. Szyc!e
wymagane Zgłoszenia piś
mienne Lisiewiczowa. 20-go
Stycznia 10. (F189J

Ucznia
przyjmie warsztat sio-
dlarsko tapiciarski. Ul.
Dr. Emila Warmińskiego
nr. 10. (F-1904

Bacznońćl
Starszy pomocnik fryzjer­
ski poszukuje odpowie­
dniej posady. Łask. zgł.
pod ,Fryzjer” do filji Dz.

Bydg. , Dworcowa nr. 2 .

F-1875

Trio
z najlepszym repertuarem,
od 1-go marca rb. wolne.

Zgł. pod ,,Trio" do Dzień

Bydg. (8875

..

,lfcf POSAD Y

POSZUKUJĄ

Mężatka
z rocznem dzieckiem, po­
szukuje zajęcia do w’szel­
kiej pracy domowej u

bezdzietnego państwa. Of.

)od ,Mężatka’ do Dzień.

Bydg. (3982

sio-
Ul.

(Szukamdla mego syna IG-!etniego
nauki w zawodzie piekar-
sko-cukierniczym. Zgłosz.
przyjmuje F. Lenartow-

h ski, Olsza, powiat i pocz-
V ta Mogilno. (3053
1- ............ _................................ .......

ranto vzystka
wykwalifikowana poszu-

’

kuje natychmiast posady.
-- Łask. of. pod ,Natych-
" miast” do Dz. Bydg.
4 (3093

Wdowa
"

z 6-Ietnią córeczką z do-
8 bremi świadectwami, po-
”

szukuje posady, najchę-
jj tniej samodzielnej z zaję-
3 ciem w gospodarstwie
"

wymagania skromne ewtl,
, za- utrzymanie. Zgł. J,
s Walewska, Grodztwo 23.
- (3979

?- Łss^ssa
’

dziewczyna, znaiąca szycie
’"oszukuje posady do dzieci
Inb iako pokojowa. Zsłosz.

f do Dziennika Bydgoskiego
j pod ,Dz,iewczyna°. (8969

Dziewczyna
| nmłeiaea gotować i szyć.
| pcsznkuie posady. Koszula,
i Terespole, nowiat Świecie.

(F 1894
a ..-,.I,. .. ,............... .,.m..-. -.....

Kusksrka
lub poslugaczka, umieją-

5 ca dobrze gotow’ać, orać
. i prasować, poszukuje za-

ięcia. Wymagania skrom­
ne. Oferty pod ,Kuchar

- ka’ do Dzian. Bydg. (3884

Elew ęesnodarczy,
. syn włościański potrze­

bny zaraz na majątek SCO

( mórg. Majątek Gabryelin
t ooczta Ślesin, powiat
, B ydgoszcz. (3574

M DZIEJOWY M

Piekarnia
i dobrze prosperująca w

: Bydgoszczy-Okole, z wol-
nem mieszkaniem, zaraz

. do wydzierżaw’ienia. Dzier­
żawa za rok zgóry i kau­
cja. Biższych informacji
udzieli Flakon’ski, Czyż­
kówko, Grunw’aldzka 80.

(3978

’- SWad
nadający się na rzeźnic-

two, kolonjalke, z miesz­
kaniem 3-4 pokojowem,
zaraz do wydzierżawienia
od gospodarza w Kowa­
lewie Pom. wis a vis Gł.
Dworca. Gliński. (F-190t

Piekarnia
z mieszkaniem w mieśc,ie
powiatowem od gospoda­
rza zaraz do wydz’erżawie-
nia. Oferty pod ,J. T.’ do
Dz!en. Bydg. (8953

Mleszkaa!a
8-7 pokojowe do wyna­
jęcia. ,Renoma”, Pomor­
ska l, (F-1922

POKOJE ą

Poszukuję
od 1-go jednego lub dwuch

pokoi bez mebli. Szpa- .

kowska, Cieszkowskiego
nr. 19, II p. (F-1925 ,

-------------- ---- ----- ------ --------- - |

Pokój
do wynajęcia. Gdańska 107 -

i. ptr. (3975

Małżeństwo c

poszukuje 2 pokoi umebl. f
z używaniem kuchni. Of. i

pod ,M.P.2” dofiljiDz. i

Bydg. Dworcowa 2. f

(F-1910 f
--------1------------- -- -- -- -- ---------- c

Pokój
umebl. od 1. 3. do wyna-
ęcia. Cieszkowskiego 9, ,,

)tr. (3977 ,

”’..’’ "

p

Pokój d
umebl. do wynajęcia. St. (l
Hamulski, Gdańska 142.

(F-1908

2 pokoje
umebl. do wynaięcia, ul. 8

Kordeckiego 15, II ptr. 1

(F-1916 C
" Kilka

dobrze urządzonych, po-
""

koi jadalnych i sy pia)nych 3
od 1. III . do W’ynajęcia. n

Zacisze 4, parter prawo.
F-1876 J

Młode
bezdzietne małżeństwo po­
szukuje od 1. III. 27 r.

1 umeblowany pokój fron­
towy z światłe n elektr.
i używaniem kuchni w po­
bliżu Św. Trójcy. Oferty do
Dziennika Bydgoskiego pod
.Elektryczne”. (3970

Pokoik umebl.
"

(telefon, elektr światło, ła­
zienka), z całem utrzyma­
niem lub bez od 1.3. hr do

”

wynajęcia. Ul. Gdańska 52.1

prawo. (F1897

Pokój
umebl. jasny, ciepły, z

- utrzymaniem lub bez
5 zaraz do wynajęcia. Ciesz-

, kowskiego 17, I piętro
. lewo. (F-1930

- Ładn!e
umebl. pokój ewentl. z

całem utrzymaniem po­
szukuje kupiec od 1. 3 .27.

Łask. of. pod ,P. 13" do
- filji Dziennika Bydg.

(F-1924

1-2 pokoi
umebl. do wynaieeia. Pa­
derewskiego 7. II lewa.

(F-1929

Pokój
do wynaięcia na dwie

osoby. Jezierska, Po­
morska 46, III . (F-1927

Pokój
umeblowany bez pościeli
do wynajęcia. Hetmańska
nr. 7, parter iewo. (SOU

Pokój
umeblowany dla 1 lub 2
panów do wynajęcia. Długa
nr.601.p. (3)73

Pokój
do wynaięcia. Gdańska
nr. 104, II’ptr. (3877

Pokój
dobrze umeblow’any wy­
najmę. Kordeckiego 20,
II ptr. prawo. (4021

Pokój
umeblowany do wynaję­
cia. Chwytowo 13a, III

p. lewo. (4.020

Pokój
umebl. z osobnem wej­
ściem dla 1 lub 2 panów
do wynajęcia. Sienkiewi­
cza 26,1 ptr. lewo. (F-1947

Pokój
umebl. do wynajęeia dla
2 panów. Jackowskiego 20

I ptr. (4004

ROZMAITE "J5I

W tym karnawale
80 par stanie na ślubnym
kobiercu, skojarzonych
przez Biuro ,,Matrymon”
]urn”, Warszaw’a Nowo­
grodzka 36. Dla nowo

zgłaszających się warunki

przystępne - wybór ol­
brzymi ! (8244

Zgubione
papiery wojskowe na sta­
cji kolejowej w Wągrów­
cu unieważniam, lub pro­
szę znalazcę 0 zwrot tych­
że za wynagrodzeniem
kosztów. Otto Harcke w

Juljanowde poczta Barcin.

(3872

Spólnika
do handiu drzewem poszu­
kują się. Zgł, pod ,K. B .

12” do Dz. Byd. (3954

Mam
w’olnych 1000 zł. Poży­
czę takowe solidnej osobie

pod zastaw akcyi i papie­
rów państwowych noto­
wanych na giełdzie. OL

pod ,Pożyczka 10” do

filji Dzień. Bydg., Dwor­
cowa 2. (F-l 934

Rabryka
mydła poszukuie czynnego
wspólnika naicbętn’ej fa­
chowca z gotówką lub po­
dróżującego z kaucją. Zgł.
do Dz. Bydg. pod ,W. J.”

(3959

Fortepian
skrzydło( wyaajhę mie­

sięcznie. Oferty pod ,Marja
”

io fili Dz’eunika Bydgos(. ,

Dworcowa 2. FI892

Poszukują
wspólnika s kapitałem
2000 zł. celem powiększe­
nia fabrykacji. Łask, ot

do fdji Dzień. Bydg. pod
K. F.’ (F-1905
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dżinie

Dnia 21-go lutego b. r. zasną! w Bogn po krótkich lecz

ciężkich cierpieniach

Juliusz Zlppel
o czem donosi pogrążona w głębokim smutkugórna fi dSKieci.

ogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 24-ao !utego br. o go-
3d0z domu żałoby przy ulicy Zamojskiego 8.

(FI944

";
’

v w?
Dn’a 22-go lutego 1927 r. zmarł nagle

nasz członek j

Reinhold Rux
mistrz malarski z Bydgoszczy.

W Zmarłym traci Spółdzielnia członka

którego nam nieubłagana śmierć zabrała.
Cz śj"Jego pamięci!
Bydgoszcz, dnia 22. lutego 1927 r.

SpóMzieln;a Surowców Malarzy i Lakierników ;
z ogr. odpow. w Bydgoszczy ;

/ ”A

Fabryka Czekolady - Marcepanu
,,WANDA"

Tel. 1547 Bydgoszcz Długa 66

poleca w wielkim wyborze

artyhuly wielkanocne
juk: jajka, zajączki, baranki, rozmaite figurki fanta­
zyjne z cukru cz.ekolady i marcepanu. Półfabrykaty,
koweiture, masę marcepanową nugat, grylarz i masę

do pieczenia. (3780

Uprasza się o zwiedzenie wystawy w lokalu fabrycznym.
V-- J

3999

Warszawa, Al. Ujazdowskie nr. 47

Łódź, ulica Piotrkowska nr. 79.

KABLE, SZNURY
i wszelkiego rodzaju

przewodniki dla słabych prądów.
Druty miedziane w izolacji jedwafensj i emaljowgj.

Państwowe Nadleśnictwo Llpusz (Pomorze)
sprzeda przez su bm i sję dnia 12 marca br.

około 400 m3 sosnow., dobowych, brzozowych użytków
oraz około 700 m. p . odnośnych gatunków szczap

opałowych z wyrębów 19-7. (4043
Informacje w ,Rynku Drzewnym" i każdej chwili

na miejscu. Nadleśniczy.

Żądajcie wszędzie
w restauracjach, kawiarniach cu­
kierniach, hotelach, kioskach i na

stacjach kolejowych w kioskach

towarzystwa Księgarni kolejowych
.-. ,\ .-. ,RUCH” -

.-. .-.

,,Dziennik Bydgoshr

SRMoroo -plaieroro.

garnitury
stołoroe

tj roielkim royborze

poleca

S.J%resfci 1

%ee?aifrsfifa 7

4029

s gumowa ko,losie
przyjmują do reperacjtJ. Kriiger, ulica Pomorska nr. 15

A. CiosańsSii, ulica Szpitalna nr. 7.

- BI ai8K ’tę?iwNadssedl transport

8 cebtHi żytawskief
śygj i oddajemy póki zapas starczy po 32.— zł

za 50 kg. — D!a hurionników taniej.

fólOE!CS^ 1 SoitiBSiffH

Import owoców południowych.
Poznań, Tama Garbarska 22. Telefon 1424
4041

Na sprzedaż wagonowo

I ki,, suche po zł. 2T,50
za mp. franko wagon
Ostromecko. Zgłoszenia

Zarzad dóbr ordynacji
Ostromecko. (3988

Ulieika

Jagieiioiiska 11 ptr.

Dobrze urządzone

biuro
składające się z 3 pokoi
na parterze zaraz lub pó­
źniej do wydzierżawienia.

ul. Jagiellońska 11.
(3711

Motor
2-3 P. S., prąd stały 220
wolt poszukują celem ku­
pna

’

(4013

Bracia Schlieper,
Gdańska 99.

Tel. 366 . Tel. 36T.

Poszukują

na własny rachunek w

lepszej restauracji cukier­
ni lub hotelu. Oferty pod
.Dobry fachowiec” do filji
Dzień. Bydg. Dworcowa 2.

4F-1936

Przyjmujemy każdą
HoSC (3944

żyta
na wymianę i wydajemy
pp. kupcom i handlarzom
za 100 kg. żyta
60 kg. maki żytniej 60%
20 kg. ospy żytniej.

Mły iy Bydgoskie
Sianisław Poniecki S Ska.

T.zo.p.

Jelita
środkowe

wołowe i wieprzowe.
ScBamRae.

ul. Dworcowa nr. 18d.

Tel. 282 (02850

Potrzebne są (3989

furmanki
do stałej zwózki drzewa
z lasu. Zgłoszenia

Hadleśn;ctwo fljtmecte.

Oczyszczony
żwir

CBCS42SP
ziarnkowy 2— 3 mm

. 3-12 ,

. 12-80 .

. . 30-50 .

oraz piasek dla form
w odlewniach dostar­
cza z nadbrzeża Wi­
sły łodziami jako też

wagonowo ze stacji
Fordon (23935A. Mle^laEćBgg,

parowa cegielnia,
Fordon - Wisła.

Telefon 5.

żywnościowa oraz paszy
poszukuje natyfhmiatst
dzielnego zaprowadzonego
zastępcę na Bydgoszcz i
okoliczne miasta. Zgłosz.
pod ,Zastępca" do Dz, B.

REKLAMA
W ,,DZIENNIKU BYDGOSKIM"
ODNOSI NAJLEPSZY SKUTEK!

DOPIERO 00 NIEDAWNA...
wiadomem jest ’ż tak wysoko ceniony od wieków tran

zawdzięcza swoje wybitne odżywcze własności wysokiej
zawattości witamlnAw. Mimo to tran, z powodu
przykrego smaku bywa często odrzucany. Natomiast

,,S(ana nut inr
posiada smak bardzo przyjemny i jest łatwo strawaa.

4027) Należy zawsze żądać

..prawdziwe! emulsji Iranami Scoffa"
którą można nabyć w każdej aptece i w każdym składzie aptecznym

f

Pierwszorzędne nasiona
gospodarcze, warzywne, kwiatowe i leśne

poleca w wieikinr wyborze (3337

B. HOZAKÓWSKI, TORUŃ (Pomorze)
SKŁAD I HODDWLA NASION - ZAKŁADY OGRODNICZE

Ilustrowany cennik wysyłam na żądanie bezpłatnie. TBK§

pierwszorzędne produktu krajów, i zagranicznych hodowli nasion

po lecą

Hurtownia naiiDn Wedel a Eo,s
Bydgoszcz, ul. Dtuga 19.

Adr. te’egr.: Handel nasion Wedel. Telefon 820.

Na żądanie wysyłamy cennik bezpłatnie. (346,3

PISTOLET
STRASZAK NR. 2 .

Ostatnia nowość!

Kolosalny wystrzał. Wygodny, płaski,
długości 11 cm. Najlepsza obrona
od napadów, na wycieczkach, do
rowerów, do samochodów, do furmanek, obrona
od złodziei domów podmiejskich, dla nocnych
Stróży, starter, d!a klubów lekkoatletycz. Cena
z przesyłką zł 12, — naboi 50 sztuk zł 5, —

futerał zł 2.50, - oliwa 50 gr. Pozwolenie nie

potrzebne. Kupujemy używane dubeltówki i za­
mieniamy, reperujemy. Porady jak należy po­
prawić strzał śrótowy. Na odpowiedź 20 gr zna­
czek. Adres wyciąć i zachować. Cenniki broni
i sportu bezpłatnie. Przy zamówieniach za­

datku. Firma znana od 1908 roku.
,,HERKULANUM", Składnica broni palnej,
artyk. sportowych l harcerskich T. Falkowskiego,
Warszawa, ul. Emilji Plater nr. 20,502. (1371

Wielka widna

Jagiellońska 11.

Wie!dza fabryka wyrobów drzewnych
na Pomorzu poszukuje zupełnie doświadczonego

dyrektora
tej branży, który włada językiem polskim i nie­
mieckim. Oferty pod chiffre ,,Nr. 4040". (4040

Kuekark;
samodzielną do restaura

cji w większero mieście,
taksamo (4034

dziewczynę
do kuchni poszukuję za­
raz lub od 1. 3. Osobiste

zgłoszenia w czwartek od

godz. 8-10 wieczorem w

Hotelu Dworcowym P. R.

Bydgoska Fabryka Maszyn
R. Loehnert.

Resfgnracja tóia Smakała

wielka zabawa
karnawałowa

w niedzielę, 27 lutego.
(3972

Na sprzedaż

li Silni( śn
waga przeciętna 230 fun­
tów po 90 zł. za centnar.

Zgłoszenia (3990

Zarząd dóbr ordynacji
Ostromeclco.

Grzyby
suszone, prawdziwe, kra­
jane, kilo 10 zł. wysyłam
za pobraniem. Jan Sie­
miński, Rytel (Pomorze).

(3908Żaku? i sprzedaż
złota,

srebra
oraz wszelkich artyku­
łów w teu zakres

34921 wchodzących.

Henryk Howslii
cakład zagartn. - złotniczyBOaSuclca nr. 26.
Kupię folwark
300-500 mórg za gotówkę,
Opis majątku i podanie
ceny podać do: Edmund
Świtałski, Gniezno, ulica
Chrobrego 10, (39.8

AAAAIAAAA
Hurtownia konfekcji po­

szukuje zaraz (3987

z branży. Wymagania
pierwszorzędne, referen­
cje oraz znajomość kli-

jenteli na Pomorzu i Po-
znańskiem. Oferty sub

,H. K.” do Dzień. Bydg.

1WWW1W1WW


